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P o lska  musi mieć rząd  silny.
°rojekt zmiany Konstytucji fi. &. na plenum Sejmu.

Historyczne przemówienie prezesa fi. fi, pik Słąwta

(T e le fo n e m  z  W a ~ sea w y) .

W  najkrótszym  term inie, dozwo
lonym przez K onstytucję, bo już w 
16-tym dniu po złożeniu przez klub 
B. B. w niosku w sprawne zmiany 
K onstytucji, marsz. D aszyński posta 
wił go na porządku dziennym  p le
num  sejm owego. Figurow ał on 
w praw dzie dopiero na piąłym pun
kcie porządku dziennego, lecz słusz
nie uczynił m arszałek, przestaw ia
jąc go na pierw sze m iejsce i rozpo
czynając od obrad nad nim wczo- 
-ajsze posiedzenie.

Podobno rieJctóre stronnictw a 
opozycyjne badały grunt, czy nie 
udałoby się uniknąć debaty  przy 
pierwszem  czytaniu i skłonne były 
uzgodn.ć z klubem  Jedynki odesła
nie wniosku do komisji konstytucyj
ne, bez dyskusji. Czy odpow iednie 
propozycje były czynione Jedynce, 
czy nie o to  m niejsza. D iść, że 
klub Jedynki postanow ił już przy 
pierw szem  czytaniu wysłać na try 
bunę szereg mówców dla uzasad
nienia sw ego wniosku w obec całego, 
'społeczeństw a- St aowisko to jest 
zupełnie słuszne i zrozum iałe. Bez
party jny  Blok, skoro swój projekt 
opracow ał i złożjd do laski m ar- 
szalkow sk.ej, nic m a powodu ukry- 
wać przed opijną publicznego ani 
swego wn<osKu ani m otywów, któ- 
rem i się kierow ał i pozwolić a c  to, 
aby generalna d eba ta  ne.d wnios
kiem  odbyw ała się na węższei a re 
nie kom isji konstytucyjnej, skąd jej 
odgłosy ni« tak  łatw o przenikają do 
szerokich kół cpinji publicznej. W ręcz 
przeciwnie, Bldk iest prześw iadczo- 
*y, ze czyniąc dyskusję jakn?>'bar- 
dziej, jaw ną i dostępną opółowi, 
najłatw ie’ zdobędzie uznŁnie i p o 
parcie dla swej koncepcji ustro jo
wej. K rytyczna ocena przepisów  
obecnej Konstytucji, z której refor
m a z sierpnia roku 1926 usunęła 
ledy rie  m jbardziej rażąci bruki, 
jest pow szechna w społeczeństwie- 
D ośw iadczenie lat 1918 — 26 w yka
zało dostatecznie w oczach ogółu 
ujem ne skutk’ przeoisów  konstytu
cyjnych, uniem ożliwiając w warun
kach dzisiejszej Polski zrealizowanie 
olbrzym iego i trudnego zadania roz
budow y w szystkich dziedzin życia 
państw ow ego. o, co m ogłoby być 
dobrem  w ppńttw ie  oddaw na ist- 
niejącem  i posiada, acem  stosunki 
uregulow ane, oparte  na  starych tra 
dycjach, w społeczeństw ie bardziej 
skonsoiidow anem  i wyrobionem  po
litycznie. oknzalo się w m łodzień
czych latach odrodzonej państw o
wości polskiej ciężką kulą u jej nóg. 
Csężka m achina nieograniczonego w 
wej w ładzy parlam entaryzm u, oie- 

prow adzona przez żadną  zw artą i 
wyznającą jakiekolw iek hasła w ięk
szość, n i“ m ogła sprostać postaw io
nym  przed  nią zadaniom . Z adań .*  
te  były tak  w ażne i pilne, że nie
uregulowanie ich groziło zaham ow a
niem  praw idłow ego rozwoju p ań 
stw a i katastrofą. \Vszystkc, to od
czuło społeczeństw o w w; *lkim stop
niu na włacnej skórze.

O d ogółu nie m ożna nigdy żą
dać środków napraw y. Czu,e on, że 
jest źle, że coś musi b y  zm ienione, 
ale nie potrafi nigdy skonkretyzo
wać tego, co musi przyjść nu miej
sce tego zła. Ogół wierzy tym  lu
dziom, którzy swą działalnością, swą 
pracą lub walką dokonał rzeczy 
wielkich — nie dla w łasnego dobra, 
lecz w :mie in teresu  ogćłu dla do
bra państw a. Ludzie posiadający 
raki au tory tet m oralny osiągają w ła
dzę wyższą, niż miel,' dawniej m o

narchow ie to jcsł w łaśnie naj :iie • 
kawszem  i ns»ji*totnLjszem znam ie
niem  naszej epoki. W ładza  „z bożej 
łaski", w ładza dziedziczna zniknęła 
i nie powróci. Jej mi ejsce zajęła 
w świacie w ładza uznanych  przez 
ogći, a zdobytych pracą w łasnego 
życia autorytetów  m oralnych i poli
tycznych. Niema ich zresztą  w szę
dzie i nie wszędzie są one ko
nieczne.

P ro jek t Jedynki nie jest projek
tem  podyktow anym  przez M arszałka 
>iasudi»kiego, ale opiera się on nie

w ątpliw ie w dużci m ierze na zasa
dach, k tóre ten  polsLi i mrorytet 
m oralny i polityczny uw aża za ko
nieczne- w Polsce. Innego projektu  
Bezpartyjny blok r ie  mógłby wnieść 
d o Sejmu, poniew aż istotnym  >ego 
elem entem  jest działanie i uznanie 
autorytetu  m oralnego i politycznego 
Jozefa Piłsudskiego.

D ebata generalna na plenum  
Sejmu daje spost.bnejć Jedynce 
uzasadnień, a jej pro jek tu  wobec 
całej opiuji publicznej. W  tym samym 
celu w ydani, została i rozplakato
w ana w całerp państw ie odezw a 
Bloku do społec2 eństvra. D ebata  
została rozpoczęta krótkiem  i moc- 
nem  przem ów leniem prezesa klubu 
B. B., płk Staw ka (podajem y je 
w całości na  innem  miejscu). Z  m ów
ców opozycyjnych wypowiedzieli się 
w pierw szym  dniu prof. W iniarski 
(. Nar.) i, pos. N iedziałkow ski (PPS).
Do głosu zapisanych jesf dotąd aż 
44 posłów, co jest liczbą — jak  się 
zdaje —  dotąd niebywałą.

O pozycja podejm uje w alkę słow
ną, bo musi, lecz dzieje «ię to wbrew 
jej woli. Czas i plac boju nie jest 
przez nią w ybrany. Już to samo 
p*-zemawi a za tern, że w yrik  nie 
w yp tdn ie  po jej myśli, choć trudno 
j eszcze rozsądzić, czy w alka zakoń
czy się porażką na  miejscu, czy 
„strateg.oznym  odw rotem ". Testis.

Dyskusja m d  rewizją Kom- 
siy fa cji w g Sejmie.

? h Jak podajem y na tej sam ej ko- 
iumnie wczoraj rozpoczęła się dys
k u s ji  nad  projektem  B. B. w sp ra
wie zmiany Konstytucji. Po prze- 
m ć vieniu płk. Sławka, k tóre daje
my na -imern miejscu zabrał głos 
pos. Wtntarski (KI. Nar.), który u- 
bolewajctc. że jego klub nie m oże 
sam złożyć projektu przyznaje, że 
dotychczasow a K onstytucja jest zła, 
ale nie zgadza się ze stanow iskiem  
B. B. dowodząc, że jedynie podnie
bienie cenzusu wieku do lat 24 iest 
racjonalne.

Pos. HudsiałkoiCfski (PPS.) roz
wodzi się długo nad  Listorją powo" 
łania przez Marsz. Piłsudskiego do 
życia parlam entu  i nawiązując ao  
projektu  B. B. oświadcza:

Pom iędzy tym  projektem  a s ta 
nów 'skiem  PPS . L ży  przepaść ńie* 
przebyta, nad k tó rą  niem a żadnego 
m ostu, w iodącego do kom prom isu. 
Im w iększa jest w ładza Prezydenta, 
tern w iększa władza biurokracji, a 
w szew ładza biurokracji — to śmierć 
dla dem okracji. P rojekt, zdaniem  
mówcy, utrw ala stan przew agi klac 
posiadł jących. O ile chodzi o próbę 
jakichkolw iek reform  społecznych, 
ihicjatyw a ustaw odaw stw a społecz
nego będzie zaham ow ana przez 
Senat.

Pos. Polakiewicz (B.B) podkreśla, 
-ż projekt B.B. nie jest dziełem  dok
tryn party  jiy ch . lecz wynikiem  po
rozum ienia i w spółdziałania posłów 
różnych narodowości, przedstaw icieli' 
różnych klas społecznych i różnych 
in te risó w  i w tem  ‘esl jego siła. 
Mów ca wzywa posłów, aby się 
zrzekli uzurpow anych praw  i zanie- 
cnali na chwilę walk party jnych. 
i oy uczynić z teg o  Sejm u Sejm 
W ielk ich  Polaków .

Pos. Stapińshi (Zw. Chłop.) pod
nosi, iż to, co zgubiło daw ną Rzecz
pospolitą, to m oże zgubić i dzisiej
sze państw o, m ianowicie brak  sil
nego rządu. M ówca wywodzi, że 
zakres działania Sejmu pozostaje 
niezm ienionym  pod względem  p ra 
w odaw stw a i kontroli rządu. Na tem  
di lszc obrady nad wnioskiem  o zm ia
nie K onstytucji przerwano.

w Ameryce.
CHICAGO. 22. II. (P ot). P od ję te  

zo s ta ły  p rzy g o to w an ia  dc zg ro m a
dzen ia w alnego zjazdu  dzienn ikarzy  
polskich, w  A m eryce, w ce lu  u tw o 
rz e n ia  sy n d y k a tu . S y n d y k a t polskiej 
p ra sy  am eryKańsk>ej będzie wpół- 
dzia , .6 z ana log icznem i o rg an izac ja 
m i w Ameryce ri Polsce. S y n d y k a t 
p rzy s tąp i do Z w iązku  S y n d y k ató w  
w  Polsce araz do F ed erac ji dz ienn i
k a rzy  w  S tanach  Z jednoczonych. — 
S y n d y k a t m a być  o rg an izac ją  a p o 
lityczną

Sekcja kobieca t-wa zitom a  
I łO isk o -lo M ss ie g o .

RYGA. 22.11. W Rydze odbyło  się 
posiedzen ie  o rg an izacy jn e  sek c j' k o 
biecej to w arzy s tw a  zb liżen ia  pol
sko-ło tew sk iego . Do zarząd u  pow o
łan o  jak o  p rzew odn iczącą  p. m ini- 
s tro w ą  B ihlm ans, żonę szefa  w ydzia
łu  prasow ego  M. S. Z., ja k o  w ice
przew odniczącą  p. Ł ub ieńską, żonę 
ch a rg e  d ‘affaires po lsk iego  n a  Ł o t
wie, n a  sek re ta rk ę  p. Seinąjs, żonę 
b. m in is tra , jak o  je j  zastępczyn ię  p. 
S fy łan , na sk a rb n iczk ę  p. S en ja- 
m insz, w ydaw czynię „ Ja u n ak as  Si- 
n a s “, oraz p. d o k to ro w ą  W aliszew - 
ską.

Ciekawa zj&^sko.
BUKARESZT, 22.11. (P a l). W 

m iejscow ości L espezi (R uinun.iaj z a 
no tow ano  bardzo ciekaw e zjaw isko , 
a  m ianow icie  —  śc ieg , k tó ry  spad ł 
ir.m  ub ieg łe j n o cy  by ł czern y . P ra w 
dopodobnie byl to  popiół w u lk an icz
n y . P o d o b n e  z jaw isko  zaobserw o
w ano w' B arlad  i Ja ssa . Z tego  po
w odu  w śród ludnośc i zapanow ała 
panika,

l  państw ościinnyci
L I T W A .

Łcha zawdpcia t rak fa tu  
z Niemcami.

BERLIN, 22.11. (Pat). B iu ro  W olf
fa donosi z  K ow na, że o d b y ła  się 
tam  dziś  w ym iana dokum entów  rr.- 
ty fik ac y ju y c b  tra k ta tu  handlow ego 
nicm ifccko-iitew skiego, podp isanego  
w  d n iu  3oX  1928 r. Zgodnie z a rt. 
34, t r a k ta t  w chodzi tem  sam em  w 
ży c ie  z dn iem  dzisiejszym .

Ks. ASiroMS jednak ustępuj?.
Wbrew ostatnim wiadomościom 

„Lietuvos Zicios® komunikuje, ź# 
fes. Mironas porzuca swe stanowisko 
dyrektora departamentu wyznań i 
wyjeżdża n a  prowincję.

Zwoln śnie Kairysa z  więzisnia.
W tych uniach został zwolniony 

z więzienia redaktor „Socialdemo- 
kratasay b. poseł na sejm inż. K&i- 
r y s.

D ebatę generalną nad projektem Klubu E. B. w  sprawie zmian 
niektórych postanow ień Ustaw y Konstytucyjnej rozpoczął prezes te
go Klubu płk. Walery Sławek, wygłaszając następujące przemó
wienie.

Biedy dUeldcj przeszłości.
WysoKa Izbo! Ustrój państwa winien być celowy i dostosow a

ny do psychiki narodu. Spójrzmy na nasze dzieje, a ujrzymy, że 
nasze czyny wojenne, wartość naszego wojska były w yższe, niż u 
innych, ale za to nasz ład wewnętrznych form rządzenia stał za
w sze w  stosunku odwrotnym do wzrostu tak zwanej w olności szla
checkiej. Nasze bogactwa intelektualne, nasze ambicje, nasza wraż
liwość uczuciowa. ujęte w  karby słuŻDy żołnierskiej, w ydobyły z 
nas siły i w ielkość czynów  naprawdę bohaterskich. Lecz nasza wc! - 
nosć zmieniała zbyt łatwo w swawolą, ta zaś przez czer
wonce imperatorów ej była podsycana. Silnej wiadzy państwo
wej pragnął mocno umysł patrjoty i potrzebował każdy wol
ny obywatel. Podkopywał ją i mącił swawolnik. Nie umieliś
my anarchji ukrócić i zapłaciliśmy niewolą kilku pokoleń. 
Przerwany byt pańetwowy, skończone dawne formy rządzenia.

Stjm siiw eniiy dziełem w^sŁnśoi, co a Poisk§ nie wierzyła
Dziś naród ustawia do życia odrodzone państw o w  innych  

warunkach, Innem’ siłami. W szystkie warstwy za ten czas podcią
gnęły się do roli czynnej w  życiu politycznem. Nowe trzeba two
rzyć formy ustroju. Naród politycznie niewyrobiony nienajlep
szych pow ołał do tej roli ludzi Z  w yborów  1919 roku w yszli w  
pew nej liczbie działacze z okresu walki rewolucyjnej o Polskę. Ci, 
nieobzriajomien* z techniką pracy ustawodawczej w ogole parla
mentarnej. wnieśli do naszej Konstytucji sporą dozę zasad ogól
nie demokratycznych, w  ujęc.u ednak zbyt teoretycznem. W iąk- 
szość Sejmu suwerennego stanowili działacze polityczni, któ
rzy w Polskę i j?j siłę nie wierzyii, cg!ąda.:i się z w sie  na ła
skę Obcych mocarstw i stamtąd wzory czerpali, na tiancusicą 
m odę Konstytucję przykroili, taktykę sejm ową austijackim zaprawi
li sosem . Stworzyli ramy konstytucyjne, dając sw obodę działania 
dla swaw olników, r, czyniąc państwo jaknr jbardziej bezsilnem  
nawewnątrz i nazewnątrz.

Sp?^daj0Gść sMereiiow.
Nie pogardzali ż^dnemi środkami, ażeby władzę swoim 

podporządkować wpływom, przygotowali sobie aparat agitacyj
ny, na urzędy swoich powpychal* ludzi. Zamachy w styczniu 
1919 roku i w grudniu 1922 roku cudzemi wykonywali ręko
ma. Swawolę i zbrodnię szerzy!*, a później ją gloryfiKOwali. 
Znaleźli w  Sejmie sprzymierzeńców i doszli do władzy. Pamiętamy 
dobrze jak szybko postawili państwo na pochyłej, prowadzącej do 
przepaści, jak uczyniwszy rząd słabym i zależnym w  codziennem  
życ u od w pływ ów  partyjnych doprowadzili społeczeństwo do 
stanu bezradne; niemocy.

Ci, co n  dolary i czerwonce lżą, Polskę, a zdrowy ImpU
społeczeństwa.

Wysoka izbo! Społeczeństwo nasze n?e ma jeszcze t polity
cznego wyrobienia. W zawiłych zagadnieniach skomplikowane
go rządzenia państwem nie może się połapać, ale ma instynkt 
zdrowy — pożąda ładu i sprawiedliwości, wie swoim zdro
wym rozsądkiem, że Polska mus? mieć rząd silny, oparty o 
autorytet głowy peństwa. Naród nasz z uczuciem bolesnego p o
niżenia przygląda sie, jak tu, w Wysokie; Izbie, za dolary i czer
wonce, już nie imperatorowej, lżą Polskę. Wysoka izbo! Chce
my, aby to, co jest zdrowym instynktem narodu, miało dwie 
drogi do ujawnienia swej woli; przez wybc r Prezydenta, przez 
wybory do Sejmu i Senatu.

Rola parlamentu w projekcie fi. B.

D Z l E Ń  p o l i t y c z n y .

W czoraj o godzinie 12-ej w po
łudnie, w departam encie szłuki p, 
dyrektor Jastrzębowsici wręczył 
imieniu p. m inistra p. Karolowi 
Szym^nowokii :mu nagrodę m uzycznr 
Mtwa W yznań Religijnych i O św ie
cenia Publicznego, w obecności 
wszystkich w spółpracow ników  d e 
partam entu  sztuki.

’ i *R eichstag na dzisitjłzem  posie
dzeń,u załatw ił ostatecznie w trze- 
ciem czytaniu ratyfikację obu umów 
pols o-niemieckich: w spraw ie szy
bu Fryderyka na Górnym  Śląsku i 
w sprawce rybołów stw a na w odach 
pogranicznych.

*
A m basador Chłapow ski w y.echał
spraw ach służbow ycn z Fa^yża 

dc W arszaw y. W  czasie nieobec
ności am basadora zastępow ać . go
będzie radca Arciszewski.

*
ag e n c ja  P ress dow iaduje się, że 

międz? przedstaw icielarr i M inister ■ 
stw a Kom unikacji a  1 v iatow em  
biurem  podroży firmy Coock and 
Son ■ Tow arzystw u M iędzynarodo
wych W agonów  Sypialnych toczą 
się rokow ania w spraw ie kierow a
nia turystów  zagranicznych do 
Polsk .

Jak słychać, rokow ania te  są no 
dobrej drodze i już wkrótce ma na
stąpić podpisanie odnośrvcl. un.ow 

*
W  najbliższym  czasie w ejdą w 

życie nowe kontrak ty  dla robotni
ków przem ysłowych, udających się 
do Francji.

Zm iany, k tóre dotyczą sposobu 
usta Ania płac, pom ieszczeń dla p ra
cownik ^w, żyv ienie itp., zostały 
poczynione na podetaw ie protokółu 
obrad  Komisji dorudczei polsko- 
francuskiej.

.Rdtyfihcja protokółu Litwinowa.
BUKARESZT, 22.11. (Pat). IzDft 

u c h ra lh a  p re jek t ustaw y, ra ty fk u -  
jąaej podpisany w M rskwie proto
kół o praedterm m ow em  w ejściu w 
ży c ic  paktu  Kelloga.

Sprawa protodh Litwinowa.
TALLIN, 22-II. (Pat.) E stońska 

ada m-nistrów przyjęła dziś p ro to 
kół L L w now a i postanow iła wnieść 
go do parlam entu celem  raryfiko- 
wania.

KAŻDE OGŁOSZEMiE
SKUTtCZNE JEST TYLKO 

K U R J E R Z F  W IL E Ń S K IM

Rola parlamentu w  naszym projekcie jest pomniejszona w  po
równaniu ze stanem obecnym , lecz irko konsekwencja sta, z zmie
niających się form życia, będą i w  ustroju naszym w  przyszłości 
zachodziły zmiany. Istota zagadnienia — Spór O kompetencje be- 
dł,ie wieczny. Gdy Sejm stanie się w przyszłości bardzięi zdol
ny do odpowiedzialności za państwo, to z łatwością uprawnie
nia swoje rozszerzy. Dziś musimy okiełznać swawolę. Wszyst
kich, dia których troska o państwo nie jest obca, wzywamy— 

Pułlt. Kuhńiunas sisfem szt. gsn, do poparcia naszego projeku. (H uczne i długo r-emilknące okla-
Dokreiem prezydenta szef zarzą- s ĉ‘ na awac^ poselskich), 

di: szt. gen. pułk. P. Kubil unas zo
stał zwolniony z tego stanowiska i 
mianowany szefem szt. gen,, na jegc 
zaś miejsce został wyznaczony płk.
Z. G e ro ła jtis .

Podpułk, Mustejkis zos„ał pod
niesiony do rangi pułkownika.

Okólnik arcybiskupa Litwy.
A rc y b is k u p  S k w ire c k i ro z e s ła ł  

d o  c a łe g o  d u c h o w ie ń s tw u  o k ó ln ik , 
w  k tó ry m  w y m a g a , a b y  w szyscy  
d u c h o w n i p rz e d  u m ieszczen iem , 
s w y c h  a r ty k u łó w  w  p ra s ie  d a w a li 
je  d o  p rz  .“jrz e n ia  sw y m  zw ie rzch n i ■ 
k o m  d u ch o w n y m .

Zagrzeb drugą stoUcą Jugosławii.
ElftŁOGRÓD, 22.11 (Pat). K-ążą pogłoski, źe Zjgr::eb obrany bę

dzie na drugą stolicę Jugosławii. Rok rocznie mieszkać tanr będą 
członkowie d’./oru przez czas diuższy. Mćwi się również o  wprowadze
niu alfabetu łaclnsk ecc w m iejsce kirylicy-;

1
,

. P o ż a r  u i i ! i w e r s ^ i e i £ U  m e r c c i c f u j s i i i e f ^

BERLIN, 22.11 Pat). Część uniw~rsytetu m onachijskiego została dzi
siaj przed południem  naw iedzona i zniszczona przez pożar, który do
p ie ro  po trzygodzinnej w ytężonej pracy straży ogniowej został ugaszony.

Kronika telegraficzM:
=  Olbrzymi pozai, który zniszczył wieiki 

ć o m  mieszKalny, w ybuch ł|ko io  Berlina w 
Sztandaw ie. flkeja ratunkow a wskutek za 
m arźr.iecio ra r  była n iesłycnan ie  trudna . 5 
m ieszkańców  d o m u  zostało  ciężka p o ran io 
nych.

=  IzLa francuska  uchw aliła projekt u- 
stawy c refo rm ie  sądownictwa.

=  s tra jk u ją c y  robotnicy drzew ni w 
M elburnie uzbro jen i w drągi zelazne i inne  
n a-zedz!a. zaatakow ali D ersonel fabryki w 
pobliżu  MelburiiU, ran iąc  ciężko 2 ro b o tn i
ków, lżej zaś- szerec m nych osób.

=  W S cw lo ttsnbu rjis t w daw nej sali 
reprezentacyjne] dw o-ca kolejow ego wybuchł 
pożar, który zniszczył tak szybko ściany dwor
ca. że częśc d-schu szk lanego  nad  ha lą  
glow ną dw orca zawaliła sie, ran iąc  c iężk r 
jednego  z urzędników.

=  Lebrix wylądował wczoraj w Karachi 
o  godz. I I  m . iu.

=  W Izbie francnskiej pow stała g rupa 
parlam en tarna , rnaiąc.* za zadan ie  zbadan ie  
spraw y bueow y tu n e lu  pod  kanałem  La. 
M anchev

=  Śmier tem y w ypadek, k tórego ofiarą 
pad ł gó-nik  J a n  K apłonek z Siem ienow icz 
zdarzyi się w kopaln i V icinius na  Ś ląsku. 
W ypadek spow odow any został zaw aleniem  
się ściany węglowej, przy w yciąganiu z niej 
starego  drzewa.

=  Obrady tn jnese kengrtsa  kom unisty 
cznego w kradze zostaw  wczoraj zakończone. 
O brady miaiy n ieraz przebieg bardzo  gwał
towny. W ielokrotnie dochodziło  do bójek.
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—  T a r y f a  z w ią z k o w a  dla pol
s k o -n ie m ie c k ie j  k o m u n ik a c ji  t o w a 
ro w e j  Z  d n . 1 s ty c z n ia  1929 ro k u  
w e sz ła  w  ży c ia  p o lsk o -n ie m ie c k a  
z w ią z k o w a  ta ry fa  to w a ro w a , sk ła  a -  
ją c a  s ię  z d w ó c h  z e sz y tó w , z k tó - 
ry c h  je d e n  z a w ie ra  w ła śc iw ą  ta ry fę , 
d ru g i— p rz e p is y  k ie ru n k o w e .

Taryfa i przepisy kierunkow e s ta 
now ią jedną  całość i są do a a D^cia 
w D yrekcjach P. K. P-, w A dm . „Dz. 
T. i Z. K.“ w  W arszawie, Nowy- 
-Świat 14, oraz w A dm inistracji „Dz. 
T- i Z . K .“ Polskiego Z arządu  Ko
lejow ego w G dańska.

T a ry fa  z a w ie ra  b e z p o ś re d n ie  s ta w 
ki n a  p rz e w ó z  w a g o n o w y c h  p rz e s y 
łe k  z w y c z a jn y c h  p o m ię c u y  wynr.ie- 
a io n e m i w  n ie j s ta c ja m i kolei- ż e la 
z n y c h , p o ło ż o n e m i v  P o 's c e  o ra z  
j ia  o b s z a rz e  M  ( f a ń s k a  z je- 
d n e j s t io n y , a s tac jam i n ie m ie c k ic h  
k o le i ż e la z n y c h  z d ru g ie j s tro n y  
S ta w k i p rz e w o z o w e  w  w a lu c ie  n ie
m ie c k ie j d la  o b u  k ie ru n k ó w  p o d a n e  
s ą  d la  n a s tę p u ja c y c n  w a ż n ie jsz y c h  
to w a ró w  ODroiu h a n d lo w e g o  p o m ię 
d z y  P o ls k ą  a  N iem cam i: l )  n a w o z y .
2) ja ja , 3) p a s z a , 4) z b o ż e  i ro ślin y  
s trą c z k o w e , 5j d rz e w o , 6 ) o le je  i 
t łu s z c z e  m in e ra ln e , / )  w y ro b y  z p o r 
c e la n y , fa ja n s u  lu b  m ajo lik i i g link i, 
6 )  z ło m  z e ła z a , 9 ) s z p a t , 10) k a m ie 
n ie , 11) g lin k a .

P rz e p is y  k ie ru n k o w e  p o d a ją  k ie 
r u n e k  d ro g i, k tó ry m  k o le je  ż e la z n e  
k ie ru ją  p rz e sy łk i p rz y  s to so w a n iu  
b e z p o ś re d n ic h  s ta w e k  p rz e w o z o 
w y ch .

T aryfa  pow yższa stanowi, pierw 
szy krok w kierunku uregulow ania 
i ułatw i (nia obrotu handlow ego po-

Otffarcle wystawj szmki nie
mieckiej w Warszawie.

O negdaj odbyło się w salonach 
Resursy O byw atelskie: w W arszaw ie 
uroczyste otw arcie w ystaw y nie
mieckiej sztuki w spółczesnej. Nu 
uroczystość przybyli: p. prem jer K. 
Bar:el, m inistrowie: spraw Z agr.—
A Zaleski. W .R. i O .P .—dr. Św;'ta--
ski, Rolnictw a—Niezabytowski, Ref. 
Roln,—prot Staniewicz, pods. stanu 
w M. S, Z .—dr. A. W ysocki, liczni 

zedstaw icieie korpusu dyplom  at. 
c nuncjuszem  papieskim  msgr. M ar- 
naggim  na czele, dyr dep. kultury 

sztuki—prof. Jastrzębow sid, wyżsi 
urzędnicy M. S.Z. oraz liczni rep re 
zentanci świata artystycznego i elity 
,ow arzysk'ej stolicy Gości witał po 
seł niem iecki i p. Rauscherow a.

Z ebran ie  zagaił poseł niem iecki 
lauscher, w ygłaszając p rzem ó in e

nie, w którem  podziękow ał zebra
nym za udział w w ystaw ie, jaka 
daje im obraz Niemiec takich, jakiem-' 
e widzą najleps niem ieccy w spół

rodacy: duszę m em iecką w yrażoną
przez Niemców.

Min. R auscher podkreśliw szy w 
dalszem  przem c wieniu skrom ność 
wystawy, a zarazem  jej uniwersi..- 
ność w tem  znaczen u, że daje ona 
niejako całkowity obraz dzisiejszego 
niem ieckiego życ'a, w idzianego o- 
Iciem dzisiejszego artysty, zakończył 
na itępującem i słowami:

, W ystaw a obecna obraca się ku 
życiu. Nie chce ona być sądzoną 
wyłącznie przez artys.ów  lub m ece
nasów sztuki, lecz także przez so
cjologa i polityka. Nie .esc to szlu- 
Ica dla sztuki, lub -ab y  być ścisłym 
—jest to sztuka dla sztuki w tym 
sensie, że jeden  naród przychodzi 
do drugiego narodu z najbardziej 
z tam ienną i szczerą ze swych sztu’ , 
w celu zachęcenia, rozbudzenia lub 
zetknięcia się ze sztuką najtrudniej
szą: praw dziw ą m ożnością i chęcią
wzaj cmnego poznania się .

Po przem ów ieniu min. R auscbe- 
ra min. Switalski dokonał aktu ot
warcia w ystaw y, zaznac7a,ąc, że i 
polscy artyści będą nic długo ko
rzystali z gościny stolicy Nieiniuc i

Walka z krzywdą.
fB oy  — mądrzeć o dziewicach konsy

storskich).

Jeżeli osiem tom ów Boy a „Flirtu 
z M elpom eną" jest jedną  z najbar
dziej osobistych jago książek, iak 
sam  to w yznaje, to niew ątpliw ie 
broszura p. t „Dziewice konsystor
skie" odsłania nam  rów nież spory 
kaw ał indywidualności pisarsk-ej 
tw órcy „Sińwek".

T rzeba  często podniety  z zew 
nątrz, trzeba dojrzenia atm osfery, by 
najn.ieoczekiwaniej padł m anifest o 
charakterze społecznym  ze strony 
literata, pisarza, uczonego.

Dla m nie takim  m anifestem  sa 
zebrane w książeczce feljetany Boy a 
z „K urjera P o iannego", dotyczące 
zabagnienia u nas 1 :dnej z donio
słych spraw  o charakterze społecz- 
no-etycznym  i państw ow ym .

Myliłby się ten , k to sądziłby, że 
Boy zaciera  głos na tem at konkre
tnego  uregulow ania iprawy rozwo
dów w kościeT katoliok m. Nie m ó
wi on, że ma być tak  I u d  inaczej, 
ale p ro testu ,a  przeciw ko krzyw dzie 
społeczne , w ynikającej dla jedno
stek  z dotychczasow ego stanu  rze
czy. O czyw ista pośrednio w jpow ia-

m ’ędzT  P o ls k ą  a N ie m c a m i, co  z w ła 
sz c z a  w o b e c  b ra k u  u k ła d u  h a n d lo 
w e g o  naD O tyka n a  w ie lk ie  t ru d n o ś 
ci. T ru d n o śc i te  sp o w o d o w a ły  w łą 
c z e n ie  d o  ta ry fy  n a ra z ie  o g ra n ic z o 
n e j ty lk o  ilości a r ty k u ł  >w, z b ie g ie m  
c z a s u  je d n a k  ilo ść  ty c h  a r ty k u łó w  
z o s ta n ie  z w ię k sz o n a  w  m ia rę  p o trz e b  
o b u  k ra jó w , k tó re  już o b e c n ie  z n a j - 
d u ją  w y ia z  w  k c z n y c h  p o s tu la ta c h  
za n te re s o w a n y c h  s fe r  g o s p o d a r 
czy ch , sk ie ro w y w a n y c h  d o  z a rz ą d ó w  
ta k  k o le i p o lsk ic h , ja k  i n ie m ie c k ic h .

W  stosunku do taryf dotychcza
sowych p rz jn o s i ona pew ną zniżkę 
opłat, a to ze względu na pew ne 
skróty opłat stacyjnych ze strony 
zarządów  kolejowych, biorących u- 
dział w przewozie. Poza tem  daje 
ona m ożność in teresantom  skalku
lowania kosztów  przew ozu za całą 
d-ogę przewozu odnośnego towaru.

W reszcie stanów , ona podstaw ę 
przyszłych taryf bezpośrednich z 
państw am i zachocłniemi i Skar.dy- 
naw ją tranzytem  przez Niemcy, (P. 
i H. Nr. 7-29).

Giełda wileńska z dnia 22.11. b. m.
P a p i e r y  p r o c e n t o w y :

4,7,% Wil. Banku Ziem sk. . . 518
ft k c j e.

W ileński Bank Ziem ski . . . 182—180

Giełda warszawska 2 dn. 22. 11. b.m. 
WALUTY i DEWIZY:

B elg:a ....................................... 123,80—123,49
Londyn , 43,287?—43,177.
Nuwy Yoik . . . .  u,90—3,S8
Paiyż . . . .  34.83V: -34,75
r>raaa . . 2 6 ,417 ,-26 ,377 :
Szwajcarja . . . 171,62— 17 1,0-.
S tokholm  . . . 238,3r,—2 3 / 5
U iedeń  . . . .  125 30 124.99
Włochy . . . .  46,74—45,6?
M inka n iem iecka . . . .  211.63

w yrażając, przytem  zauow olenie z 
pow odu naw ;ązania stosunków  ar
tystycznych pom iędzy obu krajana

Po akcie otwarcia w ystaw y za
brał głos kom isarz w ystaw y dr. 
A lfred Kuhn, który przedstaw ił hi
storię urządzenia wystawy sztuki 
niem ieckiej w  W arszaw ie i polskiej 
w Berlinie, przyznając, żc Jest to 
dziełem  P. E. N klubu. Dr. Alf. ed 
K uhn podkreśliw szy rolę sztuki w 
dziele zbliżenia do siebie narodów, 
zakończył swe p-zem ów ienie w y
m ienieniem  kierunków  artystycz
nych, jakie cą reprezen tow ane na 
otw artej w y staw ę , poczem  odbyło 
się zw iedzenie wystawy.

W y s ta w a , z a ró w n o  p o d  w zg .ę - 
d e m  o rg a n iz a c ji ja k  i d o b o ru  eksDO- 
n a tó w  w y w a rła  ja k u a jk o rz y s tn ie js z e  
w ra ż e n ie , c ze rn u  d a w a li w yraz  
m ięd zy  in n y m i, liczi te p rz y b y li n a  
w y s ta w ę , p la s ty c y  o raz  k ry ty c y  a r 
ty s ty c z n i.

Po zwiedzeniu wystawy goicie 
byli podejm ow ani czarną kaw ą. po
czem odbyła się część 'cc*nce tow a 
z udziałem  skrzypka p. D ie tzW eis- 
m ana i pianisty G iesena.

Dużem płatw ien em dla zw iedza
jących w ystaw ę jest starannie opra
cowany i luksusow o w ydany k a ta 
log wystawy, obficie ilustrov any, 
zaw iarający studjum  piórą dr. Kuh- 
na, w językach polskim  i niem iec
kim p. t- „Stanow isko Niemiec w 
sztuce europejskiej ostatnich cza-

Chilijską W apniow ą i N itrofos Z
przyjmuje ♦NO Z

a 11. a ♦

Obniżenia o p ła i nok rja ln ycli 
dla ludności w iejskiej.

U chw alony przez radę  ministrów 
pro jek t ustaw y o opłatach  noiarjal- 
nych przew iduje, że za sporządze
nie aktów  sprzedaży, zmiany n i t  
ruchom ości, lasu na wyrąb, p r z : I -  
siębiorstw  przem ysłow ych handlo
wych, działów, cesj praw  spadko
wych, układu pojednaw czego, dzier
żawy, darow izny orcz zaw iązania 
spółki pobierana będzie opłata:

Przy sum ie aktu do 3 tys. zł. — 
1,5 proc., a najm niej 30 zł., przy 
sumie 3 - 10 tys. zł. — za pierw sze 
3 tys. zł,— 45 zł., a od reszty 1 proc.; 
przy sumie lO—40 tys. zł. za pierw 
sze 10 tys. — 115 zł , a od reszty 
0,75 proc.; przy sumie 40— 100 tys. 
zł. zu pierw sze 40 tys. — 340 zł., a 
od reszty 0,4 proc.; przy sumie 100— 
300 tys. zł. za pierw sze 100 tys. — 
580 zł., a od reszty 0,2 proc.; przy 
sumie 300—600 zł. za pierw sze 300 
tys. zł. 980 zł., a od reszty 0,15 proc. 
Od sumy ponad  ÓU0 tys. zł. opłaca 
się za pierw sze 600 tys .zł.— 1430 zł., 
a od reszty 0,1 proc.

Z a  wszelkie inne akty, jak na- 
przykład: uznanie dzieci, odwołania 
testam en tu  i t. p. obowiązuje ' stałe 
op łata  w złotych jak następuje: za 
pośw .adczenie zgodności odpisu z 
oryginałem  — 1 zł. od strony, za 
pośw iadczenie wyciągów z ksiąg 
handlow ych — po 10 gr. od każdej 
pozycji; za pośw iadczenie podpisu 
na pełnom ocnictw ie—4 zł. Najwyż
s z a  op łata  tej kategorji. wyn *i 
.00 zł.

P ro jek t ustaw y będzm  niebaw em  
w niesiony do Sejmu. U staw a będzie 
obow iązyw ała na teren ie  okręgć w 
sądu apelacyjnego w arszaw skiego, 
lubelskiego i wii m skiego.

Wilki pla^ą powiatu łódzkiego.
G rupam i p odchodzą  do  zag ród  

w iejskich.

Ł Ć D Ż , 21-II. W  ostatr.icn dniach 
na teren ie  pow iatu łódzkiego w la
sach lutom ierskich pojaw iła sfę 
znaczna ‘ilość wilków, k tóre czy
nią bardzo pow ażne spustoszenia. 
W  związku z tem  kilku starostów  
w porozum ieniu z właścicielami 
w iększych m ajątków  ziemskich, pod
jęto w alkę z wilkami. W ciągu ub. 
tygodnia zabito w jednym  tylko 
m ajątku 23 wilki.

O starr.io rownie„ na teren ie  sta
rostw a łęczyckiego pojawiły się 
wilki, k tóre grupam i podchodzą do 
zagród wiejskich.

*

Dwa sw y c i^ tw a  polskich nar
ciarzy.

W E 3 T Ę R 0 W 0 , 22. II. (P |i ) .  W 
d n iu  dzisiejszym  w dalszym  c iąg u  
m istrzo stw  n a rc ia rsk ich  w W estero- 
w ie (W ysokie T a try , C zechosłow a
cja) odby ł się b ieg  pań  i b ieg z jaz 
dow y panów . W  biegu  pań  z w y c ię 
ży ła  P o lka  B ro n is ław a  Polankow a, 
zaś bieg z jazd o w y  p anów  p rzyn iósł 
rów nież zw y cięstw o  Polakow i B ro n i
sławow i C zeckow ij^D otw ierdzaiąc w 
ten  sposób  jeg o  op in ję  najlep szeg o  
n a rc ia rz a  zjazdow ego św iata.

Rewizja w sow. T-wie Okrętowym.
R Y G A , 22.11. W  ryskich magazynach sowieckiej firmy Sow- 

torgflot, dokonano rewizji i znaleziono dow ody, stwierdzające, że 
ta firma handlowa była placów ką propagandy komunistycznej. Are
sztow ane kilku urzędników. związku z tem, poselstwo sowieckie 
w  R ydze zwróciło się z notą werbalną do ministra spraw zagrań, o 
w ypuszczenie na w olność aresztowanych.

W ładze m oskiewskie traktują tę sprawę jako antysowiecką ak
cję, god zącą  w  pierwszym  rzędzie w  łotew sko sowiecki traktat han
dlow y. Twierdzenie władz łotewskich, że w czasie rewizji znaleziono  
kompromitujące materjały, „Izwiestja" nazywają polityczną prow o
kacją, zaznaczając przytem, że zachowanie się w ładz łotewskich  
w obec sowieckich insiytucyj ne Łotwie zmusi Sowiety do w yciąg- 
r :ęcia odpowiednich wniosków.

Likwidacja o^rzymiej afery szpiegowskiej.
RYGA, 22.11 (Rat,). Łotew skiej policji politycznej 'ulało się w osta t

nich dniach w ykryć organizację szpiegow ską. Centrum  o rg a r iz a c i oraz 
siedzibą jej kierow ników  była R yga i Libawa, lecz agenci działali rów 
nież i w innych częściach kraju, szczególnie zaś w Leigaiji.

M .edzy aresztow anym i znajduje się członek ba ło ru sk ie . sekcji Ko- 
m internu Chrucki. W ykryta organizacja, starała  się pc  zlikwidowaniu 
letgaisldej grupy szpiegowskiej wznowić działalność swych poszczególnych 
jaczejck pośród łotew skich pogranicznych oddziałów wojskowych. U  a re 
sztow anych znaleziono większe sumy pieniężne, podrooion dokum enty 
oraz paszporty.

RYGA, 22. i!. (Pat.) Ministerstwo Sjiraw Zagranicznych otrzymało ro
syjską notę, protestującą przeciwko rewizji dokonanej w ryskich składach 
sowieckiego t wa okrętowego Sowtorgfłoł, co zdaniem noty utrudnia regu
larny rozwój tranzytu. Łotewska ag. tel. zaznacza, żo rewizje miały miejsce 
w związku z wykryciem nielegalnej komunistycznej orgciii/acji.

Dziennik „La:vis“ omawiajac tę  sprawę, zapytuje, 'czy Rosja sowiecka  
chce operacje tranzytowe zw iązać z działalnością pewnych czynników anty
państwowych. Nota protestacyjna może, zdaniom dziennika, wzbudzić jedynie 
zdziwienie i podejrzenie. Wszelkie mieszanie się do wewnętrznych spraw  
Łotwy musi być energicznie odparte. 0rg?n socjalnej demokracji krytykuje 
zarządzenia, [odjęte przez rząd, jako nierozważne.

P r o te s t  Itr. W e sta rp d .
BERLIN, 22. 2. Pat. Kanclerz otrzym ał 1 ; t  od hr. W estarpa, p ro 

testu jący  przeciw ko udzieleniu wjjfy T iockiem u, k torego peby t w Niem
czech m ogłyby — zdaniem  hr. W esta rpa  — pizyczyn1 ć się do naruszenia 
ładu  i bezpieczeństw a publicznego.

Trocki chce s ę  osiedlić we Francji.
BERLIN, 22.11 (Pat). „V orw aerts" donosi z Paryża, że przew odni

czący ko.-nunistycznei opozycji francuskiej Borych Suwarin otrzym ał te le 
gram, w którym  T rocki prosi go o um ożliw ienie przyjazdu do Francji. 
Suw arin miał odpow iedzieć . rockiemu, że rząd francuski, a w szczegól
ności rnlnisterstw o Spraw  Z agranicznych jest przeciw ne pozwoleniu 
T rockiem u na przyjazd do Francji.

W obec tego Suwa-śn poradził rzekom o Trockiem u nie zw racać się 
z prośbą o w izę do rządu francuskiego, lecz zwrócić się do rządu nor
weskiego, poniew aż w tym kraju T rocki posiadałby więcej szans o trzy
m ania pozw olenia na pobyt.

S L an o ^ is^ o  rz ą d u  Fraucusk ie-ao .

PA RY Ż, 22 II (Pat). K oia m iarodajne stw ierdzają bezpodstaw ność 
pogłosk ', jakoby m inisterstw o Spraw  Z agranicznych  niało sprzeciw ić cię 
osiedlenia się Trockiego w e Francji. D otychczas Trocki nie uczynił w 
tym kierunku żadnych starań, ani w drodze pośredniej, ani też b ez 
pośredniej.

I L
Zawalna 11-a.Zygmunt Kagrodzkiz^,

Kto zamówi w cześnie—ten będzie m ial 
transporty  w drodze. 501

GENEW A, 22.11 (FA T). Liga N arodów  ogłosiła m em orandum  p rzed 
staw iciela Kanady P an d u ran d a  o procedurze, jaka  ma być stosow ana 
wobec kw estyj m niejszościowych. D andurand  stw ierdza, iż p rocedura 
obecna nic zadaw alnia m niejszości, k tóre uw nzają rię  za ofiary bezczyn
ności i obojętności Rady Ligi. M niejszości składają skargi, choć nie w ie
dzą, czy to doprow adzi do jakich rezultatów .

•  D andurand  proponuje: 1) A u to row ie  petycyj p rzedstaw iać  m ają  n a
G dflink OWuIn.ł Sffi Od XlltOrÓW przyszłość sw oje pe tyc je  odpow iednim  rządom , a  dop iero  n a  w ypadek

n iepow odzen ia  k ierow ać  je  do  Ligi N arodów  2) O becny  k o m ite t trzech
jo d o iy c n . pow inien  być zastąp iony  p rzez  R a d ę  Ligi. R ad a  Ligi będ z  e m usia ła

osądzić, czy p ropozy  cje D an d u ran d a  dajij się pogodzić z l ite rą  t r a k 
ta tu , czy w prow adza ją  u lepszenie  do obecnej p ro ced u ry  i czy ns d a ję  się 
do p rzy jęc ia  d la  państw .

Sensacja dla Wilna!
MISS POLONJA

w otoczeniu 1 0  gw iazd  piękności

Dziś ukaże się f-ł P ]  T O C * *  w kinie p l lL L lU O
(P a trz  4 str.)

GDAŃSK, 22. Ir. (P a t). D zięki 
zm ianie pogody  i cieptym  w iatrom  
po łudn iow o-zachodnim  sy tu a c ja  w 
porc ie  g d ań sk im  uległa dziś w nocy  
decydu jącej zm ianie.

Z ? to ry  lodowe, zam y k ające  do
tą d  zatokę G d a ń sk ą  popękały  na  
p rzes trzen i sze reg u  k ilom etrów , 
p rzy czem  lód pędzony je s t  w  s tro 
nę o tw arteg o  m orza, u w a ln ia jąc  te in  
sam em  uw ięzione d o ty ch cz as  wr za 
toce gdańsk ie j o k rę ty . N iem al w szy 
stk ie  te  ok rę ty  zn a jd u ją  się po rc ie  
gd ań sk im .

N O W O Ś C I  W Y D A W N I C Z E .
t

— U kazał się zeszyt 3 „W iado
mości Statystycznych". Bogata treść  
zeszytu zaw iera następujące tablice:

W ykresy ilustrujące stan gospo
darczy Polski. S tan gospodarczy 
Anglji, Francji, N iem iec i S tanów  
Z jednoczonych Am Półn. Tablice 
cyfrowe uboju zwierząt gospodar
skich. Produkcja  cukru, wio owoco
wych i m iodu do picia, oraz cykorji 
i konserw . Fabryki waty, wyrobów 
pow rożniczych i mebli giętych. H uty 
szkła, H andel zagraniczny i zesta
w ienie w edług głó vnych dziedzin 
p ro d u k er oraz handel zagraniczny 
Polski produktam i rolnemi. K om un: - 
kacja: przew óz tow arów  np kolejach 
i ruch towaró ir przew iezionych s ta t
kam i P- P, „Żegluga Polska". Ruch 
pocztow y, telegraficzny i telefonicz
ny w w ażniejszych m iastach. Ceny 
hurtow e żywności. W skaźnik kosz
tów  utrzym ania w W arszaw ie i K o
sztów żywności w  większych mia
stach. Ferów naoie kosztów  żywnoś
ci w w iększych m iastach. Ceny ar
tykułów  żywności w w iększych mia
stach. Przegląd m iędzynarodow y: 
ceny giałdowe zbóż i ceny hurtow e. 
Bezrobocie. Z atrudnienie: w górnic
twie, hutnictw ie, przem yśle, na  ro 
botach publicznych w przem yśle 
przetw órczym . Robotnicy w edług 
gałęzi przem ysłu. Zatrudnienie i stan 
zam ów ień w niektórych rodzajach 
przem ysłu przetw órczego. P łace za
sadnicze robotników  w górnictwie, 
hułn ic tw e  i w przem yśle. Kredyt: 
obieg pieniężny: kursy dewiz, pa
pierów  procentow ych i akcyj na 
crięłdzie w arszaw skiej; kursy polskich 
pożyczek na giełdzie w Nowym 
: arku. Banki: Polski, G ospodarstw a 
K rajow ego, Państw ow y Rolny i ak 
cyjne. Protesty weksli. O broty na 
giełdach pieniężnych Skarbowość: 
w ydatlr i dochody Kolei Państw o
wych. N ajw ażniejsze choroby zakaź
ne zarejestrow ane według tygodni.

Zjaid mciejsŁości narodotyen 
w  N lbm ciech.

BERUN. 21.Ii. (Pat). W  dniu 19
b. m. obradow ał w Berlinie zjazd 
mniejszości narodow ych Niermec. 
O brady zjazdu pośw ięcone były 
spraw ie kongresu m niejszości, sib.e- 
rającego się od kilku lat corocznie 
w G enew ie, oraz spraw ie szkolnic
tw a m niejszościow ego w Niemczech 
Z jazd  uchwalił rezoiucję, przypom i 
nającą daw ne stanow isko m niejszo
ści narodow ych Niemiec w spraw ie 
szkolnej i dom agającą się ponow nie 
uregulow ania spraw y mniejszości 
narodow ych w Niem czech nie w 
drodze dekretu, lecz w drodze usta
wy dla całego terytorjum  Rzeszy 
niem ieckie, Pozatem  rezolucja pod
kreśla, że dekret o szkolnictw ie 
m niejszościowem  poLkietn wraz z 
poprzednio już w ydanym  dekretem  
o szkolnictw ie dla mniejszości duń
skie; reguluje spraw ę szkolnictw a 
m niejszościow ego tylko częściowo, 
bo dla dwóch tylko m niejszości, po 
zostawiaj je poza naw iasem  resztę 
mrvej‘szości narodow ych Niemiec, t. 
zn. serbo-łuz yczan, Mtwinów i fry
zów.

O F I A R Y .
O fiarności Sz. Czytelników polecam y 

r ‘a ru szka  75 cio letn iego , który wraz z rc 
dziną znajdu je  się w ostatn iej nędzy. Przed 
w ojną byt, urzędnik iem  M: Spraw Wewnętrzn. 
w P e tersburgu  obecn ie  w oczekiw aniu eme
rytury, k tórą otrzym a ncjdalej w za rok, cier
ni głód i nędzę,

Łaskaw e da tk i,choćby  najm niejsze przyj
m uje adm . „K urjera W ileńskiego* Cla był. 
urzędnika.

S Z K O Ł A  F I L M O W A
ZWIĄZKU ARTYSTÓW SZTUKI KINEMATOGRAFICZNEJ W WILNIE

p rzy jm u je  zap isy  n a  rok  szkolny  1929. S e k re ta r ja t c zy n n y  codzień w godz. 11-1 ł 5-8

u l i c a  O s t r o b r a m s k a  2 7  p o d w ó r k u  n a  l e w o ) .

- anaaaaEH saagiasaa^z^

d a  s ię  z a  w y ra ż n e m  te j sp ra w y  Uję
c ie m  w  d u c h u  p o s tę p u  sp o łe c z n e g o , 
a  z a  ra d y k a i  .em  z e rw a n ie m  z p o 
z o ra m i św ię to s z k o s tw a  i b lag i m c" 
ra ln e j, u k ry w a ją c e m  się  z a  p a r a 
w a n e m  k o n s y s to rs k ie j  m o ra ln o śc i, 
k tó a a  w  g ru n c ie  rz e c z y  p o w in n a  b y ć  
, id * ia k a  z m o ra ln o śc ią  c h rz e ś c ija ń 
sk ą , m o ra ln o śc ią  w o g ó le .

I ?n głos, tak  sym patycznie do
m agający się rów ności dla b iedaka 
i bogacza w obec martw ej litery p ra 
wa kościelnego, a słuszniej w obec 
n .azaw sze pow ołanych in te rp re ta to 
rów tego praw a, zasługuje na uw a
gę niezależnie od istoty samego za
gadnienia. Głos Boy’a daje bardzo 
piękne św iadectw o jego sum ieniu 
pisarskiem u, indywidualności, jak 
oicreśla siebie żartobl' vie, m ędrca. 
„Bo lite ra tu ra — twierdzi B o y — jest 
sejm em  narodu; ważniejszym  m oże 
od tego, który tam  w zaclsznem  
półkolu wym yśla sobie wzajem  przy 
ulicy W iejskiej. Przez nią uśw iada
m iają s ię potrzeby i zjaw iska chwi
li; przez r.ią przycnodzą do głosu 
żądania i krzyw dy ludzkie. Pisarz, 
któ -yby wciąż nie przykładał ucha 
do ziemi, aby wyczuwać jej tajem 
ne drżenie, aby nasłuchiw ać ten ten- 
tu przyszłości, źle spełniałby swo;e 
zadanie". A w imię czego m a to 
czynić, co przyśw ieca jego baczeniu

n a  g ło s  ch w ili.-1 To, ż e  „ d z is ie jsz y  
b u n t  Jest ju trz e js z e m  p ra w e m ; d z i
s ie js z e  b lu ź n ie rs tw o , ju trz e js z y m  k o 
m u n a łe m " .

D latego Boy’<» nie odstrasza wal
ka z tak*m porządkiem  społecznym , 
ktr rego logika zawodzi. Przeciwnie. 
„M ożna powi ‘dziec, że najpiękniej
szym tytułem  pisarza jest jego n ie
porozum ienie z porządkiem  społe
cznym ". I dodaje Boy figlarnie: 
„Mnie osobiście, jeżeli zdarza się 
m ieć kiedy wyrzut sum ień 'a, to że 
zanadto  bywam  z nim pogodzony"...

W  objaw ie zam ętu  praw nego w 
spraw ach rozw odowych, w  siosunku 
do nich sporej częso  społeczeństw a 
widzi Boy w ypaczenie pew nych p o 
jęć m oralnych i społecznych i z du
żą siłą talen tu  wypow. .da swoje 
pragnienie, aby „w stosunkach ludz
kich w odrodzonej Polsce było tro 
chę mniej nierów ności, trochę mniej 
ucisku, trochę mniej kłam stw a i o- 
błudy".

K tokolw iek zna Boy -  z jego do 
tychczasow ego reagow ania na za- 
gadn-enia chwi,:, z jego nastaw ienia, 
naw et wobec literatury, od strony 
życia—dla tego nie był n.espodzian- 
ką  ten  : m pet pisarski i ta  zar„ętość 
w pnstaw ic/nu spraw y rozw odów  w 
Polsce na płaszczyźnh w ybitnie hu- 
m uniiarnej i społecznej. W ypow ie

dział aię w pełni Boy — j Isarz, k tó
rego indyw idualność kształtow ała się 
pod  w pływ em  literatury tak  naw- 
skróś przenikniętej ideą człow it- 
czerstw a .

A  że przem oc „Świętoszka w 
odrodzonej Polsce zaczyna być za
straszająca" uderzył Boy w jedną z 
tw ierdz jego obronnych, w zasłania
nie się wzniosłemi hasłam i dla celów 
bardzo przyziem nych.

K tokolwiek uw ażnie przeczyta 
książeczkę o „Dziew „cacb Konsys- 
torsk eh" zrozum i: jak beznadziej
nie głupiemi były zarzuty, staw iane 
Boy’ow iż propaguje rozw ody, prze
m aw ia w imieniu m asonerji, w yw ra
ca podstaw y społeczeństw a. G łęboka 
p rzepaść dzieli ujm ow anie s:ę za 
krzyw dą społeczną, od w yw racani- 
podstaw  porządku m oralnego. Ale 
dla zgłusz snia praw dy, dla w ypa
czenia charakteru  w ystąpienia Boya 
posypały  się z w iadom ych tw ierdz 
św : jtoszkostw a niew ybredne grudki 
obłudnych argum entów . Co najcie
kaw sza, skądinąd pisarz kulturalny 
p. 3 t M iłaszewski rozpoczął w pew- 
nem p 'śm ie k am p arję  przeciwKo 
Boy owi, gdzie w brew  swem u po
ziomu in telektualnem u a  niezdarnie 
kuje broń z w ypow iedzeń Boy’a, 
m ieszając świadom ie pow ażne z żar- 
tobliwem. Jak widzimy, niezaw sze

dobre rezultaty daie połączenie po
rachunków  osobistych z nakazam i 
rałszywie pojętej m oralności spo łe
cznej.

Na złoś . tym, co nie chcą rozu
mieć postaw y pisarskiej Boy’a za
cytujem y jeszcze jedno jego ośw iad
czenie: „Igrać z najbardziej uświę- 
cor.em . pojęciam i, z najbardziej czci- 
godnem i uczuciami, próbow ać ich 
siły i szczerośi i, rozkładać je od
czynnikom  śmiechu, prow okow ać 
obłudne oourzenia, dem askujące 
dyskusję, w puszczać pow ietrze, oś
m ielać do myślenia, iżby, pośród 
walących się bałw anów , zostało to 
co napraw dę jest szanow ne — oto 
zadani j. k tóre chciałbym  spełn irć  
wedle sił moich." Po rakiem credo, 
w ypuw iedzianem  r-ie dzisia’, a po 
partem  całą działalnością pisarza, 
zle robi Boy, że się tłum aczy o co 
mu chodziło w „artyicułach rozw o
dowych."

Nśe b ę d z i; m oże obojętną dla 
czytelnika .rform acja, że artykuły, te 
pow stały dość przypadkow o, z po
trącenia  w recenzji teatralnej z jed 
nej ze sztuk rosyjskich spraw y m ał
żeństw  w Ftcsji. Takiej widać jed 
nak w recenzji swej do tknął Boy 
bolączk', tak obchodzącej ogół, że 
posypany sję do niego listy i zapy
tania, z których urosła ow a osobi

sta  bardzo i bardzo charakterysty
czna dla um ysłowości Bov’a ksią
żeczka.

Czy spełni swoją rolę — trudno 
przesądzać dzisiaj. A le niewątpliwie 
jako wypow iedź wybił nego pisarza, 
jako reakcja  na krzyw dy społeczne 
w spółczującego człow 'eka — znaj- 
dz 'e  rozgłos szeroki znajdzie w dzię
czne echo. A  gdyoy jeszcze poziom 
kulturalny czytelników, nie zg£_dza- 
jących&ię na tezę zasadniczą autora 
— wyrów nania, usunięcia krzyw dy 
społecznej—nie wy woły wal krzykliwej 
i obłudnej reakcji, a zdobyć się po- 
zwobł na równie pow ażny Kontratak 
w obronie nierówności społecznej 
i za uw stecznieniem  pojęć m oral
nych, bylibyśm y świadkam i cieka
wego sporu o dw a światopoglądy: 
zwycięstwo praw dy lub upozorow a
nie kłam stw a.

Kończę. Dalsze cytow anie Boy a 
grozdeby mi popadnięm om  w m a
nierę hósickow skich w ycinanek n ie
dzielnych i w ypaczałoby tendencję  
tego ertykułu. Chodziło mi w yłącz
nie o zwiócersie uwagi ogółu na 
książeczkę, k tóra bezw iednie odsła
nia nam  ów rys* indyw 'dualnojci 
Boy’a—m ędrca, rys istotny,° k tó iegc 
tłem  wrażliwość społeczna i w spół
czucie krzyw dzie jedrioutKi.

W. Piotrowicz.
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IEŚO i OBRAZKI Z KRAJU.
T r u p  n a  f o r a ę  k ? S e ] o w y m «

morderstwo czy wypadek?
W czoraj rano w pobliża stacji M arcinkańcze znaleziono leżące kolo 

toru kolejow ego zwłoki m ężczyzny, jak  następnie  ustalono, m ieszkańca 
pow . m ołodeczańskiego T om asza Bohuszewicza. T rup  był bez palta, na" 
tom iast w k .eszeniach m arynarki znaleziono nienaruszone pieniądze, do
kum enty, w tern ak t kupna m ajątku Kuszlany w powiecie oszmiańskrm 
i t. d, N askutek przeprow adzonego natychm iast dochodzenia ustelono, że 
Bohuszewicz jechał z W arszawy, m ając za tow»rzyszów podróży dwóch 
dom okrążnych sprzedaw ców  obrazów , którzy wysiedli w O lkienikach 
(następna stacja za M arcinkańcam i) i udali się do jedne; z poblizkich 
w iosek W obec tego, że zachodzi podejrzenie m orderstw a, obu handlarzy 

resztowt.no. W czoraj wieczorem  przyw ieziono ich do Wilna i rozpoczęto 
ztwo. Z  zeznań aresztow anych wyniku, ż-* jadący z nimi w tym sa- 
i przedz.ale Bohuszewicz koło M arcinkańców dostał nagle ataku 
ncści i wysiadł z w agonu, chcąc zaczerpnąć świeżego pow ietrza. Co 

potem  z nim się stało oni iue wiedzą. W idząc, że Bohuszewicz zostawił 
w  przedziale palto, sądzili że rozm aw ia gdzieś w pobliżu ze znajom ym, 
więc, w ysiadając w  O lkienikach, nikom u o zaginięciu“nie meldowali. Palto 
naturalnie zostawili i znalezione zostało one przez służbę kolejową. Dal* 
jz e  dochodzenie wyjaón bezsprzecznie zagadkę śmierci Bohuszewicza'

Prezes T-wa Szkoły Białoruskiej defraudantem
Jak doHOozą z Baranowicz, prezes tam tejszego T ow arzystw a Szkoły 

Białoruskiej M atko, po dokonrn iu  defraudacji na sum ę 10.000 zł, zbiegł 
w kierunku granicy sowieckiej.

D efraudantem  zainteresow ały się w ładze śledcze, k tóre w tej sp ra
wie prow adzą dochodzenie.

F siaS sn e  s k u t k i  m  i*©zó w .
Nasuwa w ym am ięc ie  kartofli w pow. wił. trocki* .

M .eszkaioy  pow iatu wił.-trockiego, m ając m ało widocznie dośw iad
czenia z lat poprzednich, kiedy to niem nie surow e mrozy naw iedzały 
W ileńszczyznę, nie zabezpieczyli odpow iednio złożonych w kopcach kar
tofla w skutek czego na teren ie  pow.utu skonstatow ano dziś m asow e ich 

m arznięcie, co na»uwa obaw ę, iż w okiesie wiosennym  okaże się brak 
Jo sadzeni.

Poinform ow any o powyższem  Sejmik w ileńsko-trocki, chcąc przyjść 
udności z pom ocą, zam ierza w najoliższym  czasią, po uprzedniem  poro- 

feniu się z w ładzam i w o jew ódzk im i, w ystąpić do Państw ow ego Banku 
ego z prośbą o udzielenie kredytów  siewnych, gdyż oprócz kartofli 

daje się też  do tk liw e  odczuw ać brak nasion łubinu i seradeli, k tóre rów 
nież zostały zniszczone w roku ubiegłym .

Wrażenia z pobytu w Święclanach.
Uwadze odnośnych wta»z.

Z  pow odu m rozów i śnieżyc, ja
kie ostatnio nawiedziły kraj, praw ic 
w szystkie poc:"igi przychodzą ze 
znacznem  opóźnieniem . Z  takiem ż 
opóźnieniem  od kilkunastu dni przy
byw a do 'ł.-Święcian i pociąg poś
pieszny, W arsz iw a—Zem gale.

D nia 14 b. m. wsiadłem  do tego 
pociągu w W ilnie, chcąc dostać się 
do Święcian. W skutek mrozu pociąg 
i tym razem  -ię spóźnił o 2 godzi
ny, czyli byt w Nowych , w ięcianach 
o  12 z minutami.

jak  w iadom o N ow o-Jw ięciany 
sączy z t. zw Starem i Sw ięcianan.. 
kolejka wąskotorow a, odchodząca 
zw ykle po nadejściu  pociągu z W il
na. jak ież było jednak  m oje i in
nych podróżnych zdziwienie, gdj śmy 
sic w kasie dowiedzieli, że kolejką, 
odeszła o zwykłej porze, a władze 
kolejow e nie zatroszczyły s>’ę, by na 
te r  w yjątkow y czas uruchom ić do
datkow y pociąg, zm uszając tern sa
m em  pasażerów  do kilkagodzinnego 
oczekiw ania na następny  pociąg, 
lub. kom u pilno, na przebycie w 
łrz -ska jący  mróz 12 kilom etrowej 
odlegloLci żyaow ską drynduiką na
rażając  6ię przytem  na odm rożenia 
luf cadcowite zam arznięcie.

Nie na tem  był koniec moich 
w rażeń - niespod- ianek. Po dostaniu 
się w reszcie do Święcian, chcąc na
być „K urjer Wileński" udałem  się 
do kiosku z gazetam i, który mieści 
się w aptece  Tarasiejskiego i po 

rosiłem o Nr. niedzielny. T u  mi 
m unikow ai.o, że Nr. niedzielny 

źie dopiero w poniedziałek. Jak- 
o, dla cr.egc? przecież gazety z Wil- 
a przychodzą do N.-Swiecian rano, 

:/ięc. czyj by na przesłanie poczty z 
Nowych do t. zw. Starych Swięciau 
odległych od .'siebie zaledw ie o 12 

lm „rzeba było aż 24 godzin? 
N iestety, jak się okazuje, lak!! 
Czyja v  term wina, trudno u s ta 

lić —w każdym  bądź razie są to rze
czy tak  nienorm alne, że poprostu  

fstyd. A  w styd tem  większy, że 
przecież w mało kulturalnych 
prow incjach W schodu lob Afryki

takie rzeczy chyba już dziś się nie 
dzieją.

Z ałatw iw szy swoje zwykłe in te
resy udałem  tię  na „dworzec" świę- 
c -tński i aczkolwiek byłem  już  o 
kilkadziesiąt kroków  od ni.:go, nie 
m ogłem  go zobaczyć. Przed -obą 
m iałem jedynie jakieś dwie ubikacje, 
jedną  małą, lecz dość schludnie wy
glądającą, d rugą zaś większą, skle
coną z dwóch w agonów  kolejowych, 
n iechlujną i przykro wyglądającą. 
Jak się okazało był to t. zw. „dwo
rzec' m iasta pow iatow ego. Pocze
kaln ia m a literalnie 3 kroki wszerz 
i 5 wzdłuż, ciemne ść, zaduch nie- 
dow ytrzym ania i brudy takie, że 
m ożna s:e  przykleić do ściany. W  
ten  sposób przedstaw ia się równin., 
pokój służbowy, w którym  jest kasa. 
gabinet naczelnika, sypialnia d" Jur
nego i t. d.

P raca  o takich, w arunkach dla 
służby kolejowej musi być straszna, 
to też nic dziwnego, że urzędnicy 
w yglądają równie niedbale ’nk ich 
otoczenie, a stosunek do podróżnych 
jest gburowaty.

_ako przykład może posłużyć na- 
stępujący takt: Chcąc się dowiedzieć
0 której godzenie odejdzie pociąg, 
w szedłem  do t.zw. „kancelarji" i wi
dząc odw róconego plecaim  praw do- 
pododnie urzędnika, zagadnąłem  go. 
T  en zaś, nie racząc się naw et od
wrócić, odburknął coś nieokreślonego 
z czego nic wyw nioskow ać nie m o
głem, nie m ając przeto nadziei do
gadania się, opuściłem  niegościnne 
miejsce.

Czas nareszcie, aby w ładze ko 
lejow e zajęły ię cokolwiek stacją 
m iasta pow iatow ego i wzniosły chuc
hy jakiś prym ityw ny budynek, w 
którym  znalazłybj’ pom :eszczenia, 
tak  poczekalnia dla pasażerów  jak
1 pokoje urzędowe.

W ypada jeszcze wspom nieć, że 
m iejscowe kom isje sanitarne zm u
szone są stale sporządzać protokoły 
za „czystość" na tut. dworcu, któ- 
rem i iednakże n :ebardzo się wzru
szają w ładza kolej' twe. M. Ś.

KRONIKA BRASŁAWSKA.
— U konsty tuow anie  się K om i

te tu  O^.ek* n ad  M ogiłam i Ź ołn ie- 
zy W . P. W  dniu 18.11. zarejestro
wano w Starostw ie Brasławskiem  
.opiitet O p;eki nad mogiłami żoł- 
erzy W . P.

Do Z arządu K om itetu weszły 
ępujące osoby: prezes Zakrzew - 
W ładysław, urzędnik kolejowy 
owej W ilejce. w iceprezes M ey

sztow icz H enryk, technik drogowy, 
sekretarz Jacht; i Jóref, p ssrz gm.n- 
ny, skarbnik. Kardym ow icz E d u a rd , 
nauczyciel szkoła pow szechnej w 
Rym szanach.

um itet pow stał z inicjatywy 
w o't*  gminy rymsza: iskiej p. Czer- 
vwińshieec

K ó 'ko  kon tro li obor. W  ubie
głą niedzie.ę w  Zam oszu, gminy 
jodzkiej rrod przew odnictw em  in
struktora  hodowli p. Szcstakcw skie- 
g~, przy udziale przeszło 40 osób, 
cziomców Kółka Rolniczego i Spół
dzielni M leczarskiej odbyło S'ę zeb
ranie w celu zorganizow ania kółka 
kontroli obor. I—  wspom nianego 

łka zapisano 90 krów.
T akież zeb ran :e odbędzie się w 

najbliższym czasie w m. Jodach,

poczerń w ym ienione kćika  będą 
połączone w jedno kółko kontro! 
obór. Z ain teresow anie gospodarzy 
w powyższym  kierunku duże.

KRONIKA MCŁODECZAŃSKA.

— R oczne zgrom adzeni*  człon- 
ków  K asy  Spółdzielczej. P rzed p a 
ru dniam i w lokalu U rzędu Gm in
nego w G ródku, pow iatu m ołode
czańskiego odbyło się roczne walno 
zgrom adzenie członków Kasy Spól- 
dzie_-zej pod  przew odnictw em  ks. 
proboszcza Kozłowskiego N ikodem a 
z paraf] ’ chołcheiskiej. Zebranie za- 
gaii agronom  p. Zukiel, nawołując 
obecnych do uruchom ienia m leczar
ni spółdzielczej w r’ródku.

W wyniku obrad w ybrany został 
now y zarząd K asy Spółdzielczej w 
składzie: ks. N ikodem  Kozłowski, 
proboszcz parafji chołchelskiej. Bo- 
harew icz Bolesław z majejtku Wi«- 
łorucz, M argajlik A leksander z folw. 
Halejki, ignatowicz Borys wójt gmi
ny gródeckiej, Szymkiewicz M ieczy
sław z m ajątku Dowcewicze, Boro- 
d z ie z ja n z  zaśc. Pronczejko’. o, Czap
liński A polinary z zaśc. W ńucew i- 
cze, K orsak T adeusz  z Balcer i Sza- 
cior Ignacy ze ws: Kiełtowce.

l i  M a  i t a  k  Pt?.
Sorawa schł-aniska nad jeziorem 

TrocKiem posuwa się naprzód.
. czoraj o g. 6 w. odbyło się w 

m ieszkaniu znanego ideow ego dzia
łacza Ligi M orskie’ i Rzecznej i 
członka zarządu oddziału tej donio- 
słe: placówki w W ilnie, p. W. Szu
m ańskiego. zebranie organizacyjne 
K om itetu Budowy Schroniska Ligi 
w Trokach,

Zagaiw szy zebranie, p. Szum ań
ski poprosił o objęcie przew odnic
tw a obrad p. w icew ojew odę Kirti- 
klisa, który w treściw ych swych wy
w odach podniósł znaczenie p rzed 
sięw ziętego dzieła.

Z e  spraw ozdania p. Szum ańskie
go wynika, że prace przygotow aw 
cze posuw ają się naprzód.

A  oto pokrótce dotychczasow  e 
wyniki tych prac; dzięki zabiegom  
zarządu W ileńskiego O ddzia!u Ligi 
w dniu 14 lipca r.ub. R ada M iejska 
m. T rok  uchwaliła oddać L. M. i R. 
w dzierżaw ę na 99 lat w yspę Krzy
żówkę, upatrzoną, jako najodpow ie
dniejsze n rtżsce  na schronisko. 
Podnosiliśm y już zresztą w swoim 
czasie, podkreśhw szy wysoce oby- 
watelsk gest R ady Mii jskiej, k tóra 
w zrozumieniu dążeń  Ligi, zdecydo
w ała pobierać od niej tenu tę  dzier
żaw ną w sumie 1 złotego.

O dbyty  w  ub. karnaw ale Bal 
M orski w K asynie Oficerskim, G ar
nizonow ym —pizyniósł czystego do
chodu na rzecz schroniska kw otę 
12°° zł.

Pozatem  Z arząd  L g r pizecLię- 
wziął zbieranie składek, rozesław szy 
przeszło 300 list osobom  p ro p ag u ją 
cym ideologje Instytucji. Dochód 
otrzym any tą  d iogą przew idyw any 
jest przez p. Szum ańskiego około
3000 zł.

Dalej Z arząd  Ligi postanow ił u* 
rządzić na tenże cel w m aju r. b. 
„Tydzień M orski" — łącznie z za
baw ą ogrodową, z których to im
prez spodziew a się czystych w pły
wów do 500C zł.

Z ebran ie  na wniosek przew od
niczącego p. w ice-w ojewody uznało 
lię  za Kom isję O rganizacyjną i w 
tym cha tan te .ze  postanow iło zw o
łać na dzień 3 m arca r. b. posie
dzenie przy udziale szerszego gro
na zap-oszonych do K om itetu osób.

Na tem  posiedzeniu, m ającem  
się odbyć w sali K onferencyjnej U- 
r*ędu W ojew ódzkiego m a być w y
brany zarząd K om itetu Budowy 
Schroniska Ligi w rokach.

Schronisko to m a służyć metyl- 
ko dla członków Lig’ — lecz i tu 
rystyki, wycieczki oraz w ychow a
nia fizycznego, k tórego organa na
czelne z zainteresow aniem  odniosły 
się do całej sprawy.

Przy sch ro n isK U  projektow ane 
są  kursy pływ ackie i że^, arskie. 
Po oficjałnem zakońćzeniu zebrania 
uczestnicy jego potraktow ani zosta
li przez szanow nego gospodarza lo
kalu, iako goście i w miłej poga
w ędce spędzili czas przy herbatce i 
ciastkach.

Cieszyć się trzeba, iż dzięki za
pobiegliwem u zarządowi Liga M or
ska i Rzeczna w W ilnie znaczy 
szybkiem i krokam i rozwój swych 
prac, m ających na celu dob-o o- 
gólne i przyszłość państw a. W  p o 
rów naniu do roku ubiegłego ilość 
członków Ligi w W ilnie w zresła z 
400 do 1200. Cyfry te wskazują, iż 
społeczeństw o nasze z zrozuir ieniem  
i ufnością odnosi się do bieżących 
p rac tej zew szechm iar godnej z go
dziną każdą coraz ntensyw niejsze- 
go poparcia Instytucji o celach pań- 
stw owotwórczych. S.

Sprzedaje s;ą folwark
obszaru  61 dziesięcina w raz z zabudow a
niam i oraz Inw entarzem  żyw ym  i m artw ym  
3 kim. od s tac ji kolejowe) w pobliżu W ilna. 
Szczegóły  w R estau rac ji ,'Jiem iaósLiej* 

przy ul. M ickiet icza  9.

P on . dto zebranie uchwaliło u- 
dzielanie członkom  pożyczek pie
niężnych do 800 złotych oraz tow a
ru bez ograniczenia, następnie po 
stanow iono rozdać pozostały w ro 
ku ubiegłym  naw óz sztuczny w Ilo
ści od 3 do 4 wagonów. Na wnio
sek agronom a p. Żukiela postano
wiono uruchom ić Spółdzielnię M le
czarską. W  związku z tem  dokona
no wyborów Z arządu.

Z POGRANICZA.
— Pezarte;- z arm ji litew skiej. 

W  rejonie W a ża jn  patrol K O ?-u  
zatrzym ał strażnika litew skiego, który 
w pełnym  uzbrojeniu przekroczył 
granicę i dobrowolnie oddał się w 
ręce władz polskich, m otyw ując 
sw oją dezercję względami osobis* 
temi.

— U jęcie techn ików  kom uni
stycznych. O negdaj na pograniczu 
poisko-sow ieck’em w rejonie Ruoie- 
żowicz zatrzym ano 2 techników  ko 
m unistycznych, którzy z transpoi - 
tem  bibuły komuni stycznej rie legal 
nie przekroczyli granicę polską.

— N ieudany przem yt. Na pogra
niczu p c rJco 'l'tew skiem  na odcinku 
granicznym  S lipów  patrol K O P-u 
zatrzym ał onegdaj 2 ‘ch przem ytni
ków  z większym  transportem  spiry
tusu.

Skonfiskow any przem yt p rzeka
zano do najbliższego U rzędu Cel
nego.

KRONIKA
Oziś: R om any p.
Ju tro : M acieja

W schód słońca—g. 6 m. 30. 
Z achód ,  g. 16 m . 8.

Spostrzeżenia Zakłada Het* irs ls jio i «ge 
U. S dnia 22/11-1929  roku.
C iśnienie I 
ś redn ie  j  765
m ilim etrach |

T em peratu ra  ) 
średn ia  \  ~  0  F

O pady w \  3
m ilim etrach $

przew ażający 1 Południow o-zachodni

Cl w a  g i: Pochm urno , śnieg 
M inim um : — 14° C.
M aximum: — S^C.
T endencja Larometr-t Stały sp ad ek  ciśnienia

URZĘDOWA

—  Przyjęcia u p. wojew ody._Pan  
w ojew oda w ileński W ładysław  Racz- 
Kiew-cz p rzy ją ł dzisiaj m . in . człon
ków  p re z y d ja m  Komitetu- P om ocy 
L u d n o śc i D o tkn ię te j K lęską N ieu ro 
dza ju  w  osobach  pp. G ieczew icza, 
kp t. Feli, Ł ozińskiego  w sp ra w ach  
ancji zapom ogow ej. N astępn ie  w ice
p re z y d e n ta  Czyża w sp raw ach  m ie j
sk ich  oraz p. K ap łan-K apłańskiego  
p rezesa  Zrzeszenia H urtow ników  Ż e 
laza n a  K resach  W schodn ich  w spra, 
w ach  teg o  Zrzeszenia .

DMINtSTRACI INA

— Za jazdę w stanie pijanym sześć  
tygodni aresztu. S ta ro s ta  g ro d zk i sk a 
zał n a  k a rę  bezw zględnego a resz tu  
w  p rz e c 'ą g u  sześciu  ty g o d n i k ierow 
cę ta k so m e tru  P aw ła  A w łosew ieza 
(M  I4 i6 5 ) zam. w  W ilnie, B racka 
Na 10, k tó ry  p ro w ad ząc  w  stan ie  
p ija n y m  sam ochód w  dn iu  12 b. m . 
uderzy ł w  okno p iek arn i p rzy  ul. 
L ite rack ie , w y b ija jąc  szy b ę , poczem  
ja d ą c  dalej u d e rzy ł przodem  t&Ksc- 
m e tru  w  in n y  dom na ul. M etropo
lita ln e j.

Mi e j s k a

— Posadzenie Rody Miejskiej.
Najbliższe posiedzenie Rady Miejskiej 
odbęazie się we czwartek 7 marca. 
Porządek dzienny nie został jeszcze 
ustalony.

—  Zakupienie centralnego wodo
mierza. Na wczorajszem posiedzeniu 
Magistiatu m. in. uchwalono wyasyg
nować 6250 zł. na zakupienie cen 
tralnego wodomierza dla miejskiej 
stacji pomp.

— Ewidencja domów. Na skuteK 
porozumienia odnośnych władz— Ko 
m en d a  Policji prowadzi obecnie p ra 
cę nad  spisem  wszystkich dom ów  na 
terenie  m. Wilna. Każdy dom  ma 
szczegółową kartę ewidencyjną, w 
której uwzględnione są wszelkie braki. 
Karty te będą przechowywane w kar
totece policyjnej i na ich podstawie 
już w m arcu t .  r. właścicielom pose
sji tak  w śródmieściu, jak i na pery- 
ferjach m iasta nakazane  zostanie po 
czynienie kon ;ecznych poprawek.

UNIWERSYTECKA 

— Nowi docenci w U. S. B. N a
w n io sek  R ady  W ydziałow ej U. S, R. 
m in is te r O św ia ty  hab ilitow ał n a  do
centów : d -ra  E w ard a , S ta n is ła w a  
C zarneck iego  n a  d o ce n ta  fizjo log ji 
n a  w yoziale lek a rsk im  U. S b  i 
d -ra  W itolda-Z enona K rzyżanow skie
go  n a  d o cen ta  ekonoccji po litycznej 
r a  w y d z ia le  p raw a  i N au k  Sporecz- 
nyeh

SPRAWY iKADEMiCKIB

— 2 Koła Tolonistów. W  niedzie
le dn. 24. II. 23 r. o godz. U  m . 15 
odbędzie s ię  w  lokalu  S em io arju m  
P o lo n is ty czn eg o  (Z am kow a l l ) .  Ze
b ran ie  S ek c ji h ist.-lit. Koła P o l Na 
porządku  dziennym : R e f e r a t  p. t .  ,0  
ta k  zw anej n iez ro zu m ia ło śc i N o r
w ida* kol. Wł. Arcim ow icza.

G oście m ile w idzian i!

HARCERSKA

—  Szopka Harcerska. S taran iem  
Koła P rzy jac ió ł H a rc e rs tw a  p rzy  
C zarnej T rzy n as tce  W il. D ruż. H arc. 
zostan ie  n a  ogólne żądanie pow tó
rzone p rzed staw ien ie  p. t. „Szopka 
H arcerska* w idow isko  scen iczne w 
3-ch ak tach  J. B rauna (w w y k o n a
n iu  harcerzy  D ru ży n y ) w niedzielę 
d n ia  24-go b. m. o godzim e 12 m . 
15, w  sali M iejskiej.

Dochód p rzeznaczony  n a  u d z :ał 
C zarnej T rzy n as tk i w II N arodo
w ym  Zlocie H arcerzy  pod P o zn a
n iem .

w O iS l.DWii

—  Nowy dowódca S ej Brygody K. 
0. P-u. W dniu  w czo ra jszy m  d o ty ch 
czasow y dow ódca 6-ej B rygady  K. 
0 . P -u  pu łk . G órsk i p rzekazał do
w ództw o w ręce  now om  i aa  cw anego 
dow ódcy  6-ej B ry g ad y  p u łk . K orej- 
w ie.

Celem  zaznałom ien ia  się z B ry
g a d ą  pułk . K orejw o w an iach  n a j
b liższych  u d aje  się n a  pogran icze  
polskc-litew skie.

—  Dodatkowa kom isja poborowa. 
W e śrudę 6 go m arc a  w  lokalu  p rzy  
ul. B azy ljańsk iej 2 odbędzie s ię  d o 
d atk o w a kom isja  poborow a d!a m ęż
czy zn  s ta le  zam ieszk a ły ch  n a  te re 

n ie  m . W ilna, k tó rz y  z jak ich k o l
w iek  bądź pow odów  w e w łaśc iw ym  
czasie n ie  staw ili s ię  na  le k a rsk ą  
kom isję p rzeg lądow ą.

Z PO CZT1

— Objęcie urzędowania. Po doko
n an iu  in sp ek c ji u rzędów  pocztow ych  
w  G rodnie, pow rócił w dnrn  wczo^ 
ra jszym  i objął u rzęd o w an ie  p rezes 
Wileń skiej D y rek cji P o cz t i T e leg ra 
fów inż J. 2-ółtowski.

—  to sprawia pocztowych protes
tów weksli. Wobec zasp śm eźc y ch  i 
n ienorm alne j k o m u n ik ac ji, M inister
stw o  P oczt i T elegrafów  poleciło  
w szy stk im  urzędom  pccztow o-te le - 
graficznym , a b y  w  w ypadkach , g dy  
zlecenia pocztow e z w ekslam i, prze 
znaczonem i do p ro tes tu , n ad e jd ą  do 
u n ę d u  pocztow ego po trzecim  dn iu  
te rm in u  z a p ła ty  n a  sk u te k  opóźnie
n ia  spow odow anego s iłą  w yższą 
(p rzerw a  k o m u n ik ac ji w sk u tek  zasp 
lub  silnych  m rozów ), u rz ęd y  m sją  
s tw ierdz ić  na  w eksiu  te rm in  n a d e j
ścia, oraz powód opóźnienia.

Opóźnione w eksle  n a leży  p rzed 
staw iać  do za p ła ty  bez w zg lędu  na  
p rzek ro czo n y  te im in  trzy d n io w y . W  
raz ie  n irza p łace n ia  su m y  w ekslow ej 
n a leży  dokonać p ro s te s tu .

ZE ZWIĄZKÓW i STOWARZYSZEŃ 

— Kolonie letnie „Bodziny Wojsko
wej* dla dzieci oficerów i podoficerów
W y d zia ł U zdrow isk  Z arząau  N aczel
nego „R odziny W ojskow ej* zaw iada
m ia  n iu iejszem , że w r. 1929 będzie 
p row adził kolonje le tn ie  w C iecho
c in k u  d la dzieci oficerow  i podfice- 
rów  cz y n n y ch  oraz rezerw o w y ch  I 
em ery to w an y ch .

O płata za  sezon w ynosić będzie  
114 zł.

Z arząd  „R odziny W o jsk o w e j* .w  
W ilnie, u ch w alił w y słać  dw oje dzie
ci podoficersk ich  na k o sz t S tow a
rzy szen ia  i p rzy zn ać  zniżkę 50 proc. 
d la  2-ga dziec i o fice rsk ich . B liższych 
in fo rm ac ji u d z ie la  s e irre ta r ja t „Ro
d zin y  W ojskow ej*, M ickiew icza 13, 
w e czw artk i o g. 17— 19-ej.

Z E B R A N IA  I ODCZYTY 

—  Odczyt w „Ognisku Kol." W
sali O gniska Kolejovrego w W ilnie 
p rzy  ul. Kolejowej AS 19 w  n ied z ie 
lę, 24. II. r. b, o godzien ie  18 -ej 
p ro feso r g im n az ju m  A dam a M ickie
w icza p  Z y g m u n t G ryn iew icz w y 
g ło s i od czy t n a  te m a t „O chrona 
p rzy rody* .

SPRAW Y RO BO TN IC ^L  

— Fusa zacja uchwały M g stratu.
J a k  ju ż  podaw aliśm y  celem p rz y j
śc ia  z  pom ocą bezrobotnym , M agi
s tra t  m. W ilna na jed n em  z posie
dzeń p o przedn ich  w yniósł uchw ałę 
dodatkow ego  za tru d n ien ia  100 bez
robo tnych .

W  zw iązk u  z pow yższem  W ydział 
Opieki Społecznej M agistra tu  w d n iu  
w czorajszym  z a tru d n ił  n a  ro b o tach  
m ie jsk ich  66 bezrobo tnych . P o n ad 
to  codziennie za tru d n ia  s ię  obecu ie  
40 bezro b o tn y ch  p rz y  p racy  8 łub 
5-ciu dniow ej (w zam ian za  u d z ie la 
n ie  zapom óg doraźnych).

SPRrtW v  ŻYDOWSKIE

— Nauczyciela szkół żydowskich i 
hebrajskich grożą strajkiem,, Z w iązek  
nauczycieli s z k ó I  h e b ra jsk ic h  i ży 
d o w sk ich  n ad es ła i do g m iny  żydow 
skiej u ltim atu m , w k tó ry m  grozi o- 
go lnym  s tra jk ie m  we w szy s tk ich  
szkołach żydow sk ich  i h eb ra jsk ic h  
o ile  g m in a  n ie z realizu je  w  n a j
k ró tszym  czasie p rzy zn an eg o  je d n o 
razow ego su o sy d ju m  w w ysokości 
50.000 zł.

W dalszym  c iąg u  nau czy cie le  
p o d k re ś la ją  rozpaczliw ą sy tu ac ję  m a- 
te r ja ln ą  ty c h  szkół i zw raca ją  się z 
p ro śb ą  o w yznaczen ie  reg u la rn ie  co 
m iesiąc  w y p łacan ia  su b sy d ju m , po 
czy n a jąc  od m arca  b  r.

* W razie n iezad o śću czy n ien ia  po- 
w yższern  żądaniom  — w  m arcu w 
szkołach ży ao w sk ich  i hebrajsirich  
w y b u ch n ie  cgóiuy s tra jk  n au c zy 
cieli.

—  Strejk. P rzed  k ilk u  d n iam i w 
p rz y tu łk u  im G ertru d y  M arks (Po- 
łocka 5) w y b u c h ł s t-a jk  personem , 
spow odow any zaległościam i w w y
p łacan iu  uposażen ia.

I

T E A T R  i M U Z Y K A .
REDUTA (*u PohGianctj,.

— „Adwokat I róże*. Dziś po  raz trzei 
kom edje w 3-ch aktach Je rzego  Szaniaw skie
go p. t. „fldwoka i lóże* ze Stefanem  J a 
raczem  w głównej postaci.

— „Muizyo warszawski*. J u tro  o yudz. 
±f ej przedstaw ienie D opularne ko nedji 
fi. Słonim ski; go p. t. „Murzyn warszawski*. 
W postaci H ertm ańskiego  wystąpi S tefan 
Ja racz . Ceny m iejsc od 50 gr.

W ieczorem  o  qodz. 20-ej — „Adwokat 
4 róże*.

T E A T R  P O L S K 2  ( s a lk  . L u t n i a ” ) .

Dzisljjsza premjera. „D obrze skrojony 
rrak*, n iezm iern ie  ak tu a ln a  ' w esoła satyra 
Dregelli, o  krawcu, który w dem okratycznym  
państw ie sta ł się  m in istrem , g ran a  oęd^ic 
dziś po ra^ pierwszy w Teatrze Polskim  
Będzie to  jeden  z tych wieczorów, podczas 
Których w szechw ładnie fpanuje  hum or, nl- 
czem  nie ‘‘.rapowany, pozw alający zapom nieć 
o  m rozach (na  widowni ciepło), stagnacji i 
podatkach ,

Czcio obsady  stanow ią p j Tymowskg 
Jas iń sk a , M olska, Lubow skt Stanisław ska, 
Wyrwicz w ichrow tki, Szletyńskl, Malinowski, 
Relski, O polski, brusik ie^ icz, ytrych i Inni.

- — ł  ilecz.: . z saskiej pa celany . M
G eison-D ąorow ska, znana aulorka po- tka I 
d iia łic z k a  w dz iedz in ie  Kształcenia m łodzie
ży, jed n ą  zc swych najcenniejszych pełnych 
prawdziwej p o e ; ji, c za rodzie jsk ich  ba jek  wy
staw ia w Teatrze naszym p. t. „Laleczka z 
sa sk ie j  porcelany* (H istorja jedne j m ajowej 
nocy).

.Laltczka* będzie u ro im a ico n a  licznem i 
produkcjam i tanecznem i w w ykonaniu ze
spo łu  p, R eizei-K apłan, m uzyką G riegc i In
nych. Pracow nie tea tra ln e  przygotowują 
now e fantastyczne kostjum y- i dekoracje.

Prum jera „Laleczki* w n iedzielą o  godz. 
2 m. 31"* w południe . Sala dobrze ogrzana. 

Bilety od 50 gr,
— Popołudniówki niedzielni. W niedzielą

0 g. 5 . p p  aby dad m ożność poznania  n a j
nowszej kom edji Wł. Perzyńskiego „Dziękują 
za służbę* , ra jszerszej publiczności, Teatr 
Polski g ra  ją  raz jesz-.ze. Św ietna ta ko- 
.ned ja , na której publiczność doskona le  się 
bawi, pow tarzana wiećei nie będzie. Ceny 
m iejsc wyznaczono od 20 gr. do  2 zl. 50 gi

W ile ń sk ie  T o w a r z y s tw o  F ilh a n n o n ic z n e  
w K e d u c ie  na P o h u la n c e .

M iłośników prawdziwej muzyki w Wilnie 
czek'_ w nadchodzący poniedziałek  i w torek 
25 i 26 w spaniała uczta, na której zn ak o m i
ty p ian ista  p. Leopold M iienzer wystąpi z 
bogatym  i orygm um ym  program em .

Świetny koncerlan t wystąpi u  n as (po 
. pow rocie z zagranicy, gdzie osiągnął wielkie 

sukcesy! w odrębnych  program ach
Bilety pozostałe do  nabycia w K sięgarni 

„Lektor* Mickiewicza 4, w dn iu  koncertu  
zaś w Tedtre Reduty. Początek o g. 20-ej.

R  A  D  J  O .
PROGRAM STACJI WILEŃSKIEJ.

Faia 456 m tr. Sygnał KuKułka. 

SOBOTA, dn . 23 lutego 1C29 r.

11,56—12.10. T ransm isja z Warszawy. 
Sygnał czasu, he jnał z Wieży Marjackiej w 
Krakowie, oraz kom unikat m eteorolongiczy.
15.00— '6.00. Muzyka z płyt gram ofonow ych.
16.00—16.20. O dczytanie [ rog ram u dz ien 
nego, chwilka litewsk,a i repertuar teatrów
1 kin. 16.21—16.35 K om unikat Zw. Kółek 
i Org. Roin. z. W ileńskiej.. 16.35—17.00. 
K oncert uczenie Jadw igi Krużanki. 17.00 — 
17-35. „Kłopoty O szrr.iańczuka ' — m onolog 
tutejszy. 17 35.—17.55. Dalszy ciąg koncertu  
uczenie p J . Krużanki. 1V 55- :E.50. Trans, 
audycji dla dzieci i m łodzieży z Krakowa 
18.50 — 19.10. C z y ta nK d  ak tu a ln a  „Myśl Józefa 
P iłsudskiego*. 19.10 — 19.35. „Złodziejki" 
odczyt II z cyklu „Przechaazki pc w ięzie
niach  w ileńskich. 19.35. R etransm isja opery 
t  Rygi „Rigoletto* z w ystępem  Sm irnow o. 
Podczas an traktów  zostan ie  odczytany p ro 
g ram  na tydzień następny  oraz po tran s
m isji kom unikaty: P.A.T., policyjny, sp o r
towy i inne, oraz m uzyka taneczna.

Na wileńskim bruku.
— Kradneż akt< w Kom ornikowi 

JuIjanow: M ościckiem u (W ileńska 25) 
skradziono z biura ak ta  egzekucyjne 
na imię K onstantego Ludowskiego- 
P o łicja jest już na tropie spraw ców  
kradziery .

— K radz ież  palt. Z  przedpokoju  
Stanisław a M altckiego (Zygm un- 
tow ska 8l skradziono 2 palta  w ar
tość: 500 zł.

— W y p a d ek  sam ochodow y. Na 
u lcy M ickiew.cza taksowtcj* Nr. 28 
p rzejechała  przechodzącą  przez 
jezdnię A leksandrę Kolbe, k tóra 
utotccwano w  klinice U. S. B.

— U w adze dzielnicow ych P. P 
Koło dom u Nr. 3 przy ul. Jezicrnił/ 
w skutek poślizgnięciu się upadła 
i z łam ała nogę O lga PogryDno 
(Cwieciauska 16).

Odpowiedzi od Redakcji
Uczennicy gmin. Im. Czartoryskiej pro. 

sim y bardzo o zglosrer.ie  się alDo d 0  

daKcji m iędzy 2 — 3 albo m ię d Zy 5  — 5  na 
P ańską 25 m. 3, d u  p. R c ^ ie r  w spraw ie 
in te resu jące j m ilą nasyą  koresponden tkę , 
której szczerze w spółczujem y. Może się uda  
coś pom ódz.

P, H elen ' B rzeska . p rosim v, owszem 
o  m a te ria ł w sp-aw ie dodatn ich  i sz lachet
nych czynów społecznych. Zawsze pożądane.

Kary na radjspajęczarzy.
Dnia 18 lutego Sąd G rodzki tka- 

ia ł  za radjopajęczar6tw o i) Subocz 
W ładysław a, 2) Jackiewicza W łady
sław a, 3) W ojtkowókiego A 'eksan- 
dra, 4,'M igacza Stamulawa, 5) Zacze- 
niuka A ndrzeia, 6) Szejn.ckiego Cze
sława, 7) A ndrzejew skiego M eczy- 
sława. 8) T raczew skiego Kazimierza, 
9) K lem enta M ichała, 10) Chyliń
skiego Ju ljana—w szystkich na ogól
ną sum ę grzywny 305 zł., opłat są 
dow ych 45 zł., oraz tytułem  po 
wództwa cywilnego na  opłatę łącz* 
nej sumy 336 zł. i ponoszenie kosz
tów  prow adzenia spraw y w łącznej 
kw oc.e 135 zł.

Nauka-to przyszłość!
Wpisy i egzaminy na II semestr.

Kursy tó w a lo s dla dorosłych
p -zy  G im nazjum  im K raszew skiego w 
W iln ie , ul. O rzeszkow ej 3— 15 od 10—12 
i od 16 Jo  17 oraz  p rz y  ul. O strob ram 

sk ie j 27 I p. od j7V s do 21. 
K auka  wedle p rogram ów  Mir; W R. 

i O. P . d la  g im naz jów  pasie 1 v.\ Repety- 
to r ja  do egzam inów  w stępnych  z VI k las  
i m atu ry . U stró j J/s roczny. N auka wen
ie now oczesnych m etod i sy s tem u  przed
m iotow ego Wolne m ip jsca  sia stopi 'ń  
p rzygotow aw czy , do k:. IV, V, VI, VII, 
VIII. S pecjam e repery torjun  ila woj
skow ych . 270—3

Lilne lomietwo to potęga paustM 1
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SPORT.
Z a w & d y  Ę a ? ę i a  i * s \  e  o  ? i i s i 3 * z o >  

s t ^ r o  f t r m i i .
Si«>g 7  k im .  z  p r z e s z k o d a m i .
W  dniu 22, II. h r, o cęodz. 9 

rozpocTął się Lńeg 7 kim. z prze
szkodam i o m istrzostw o Armji.

T rasa  biegu szła z boiska 6 p. 
p. Leg. do Bti‘m ontu wzdłuż traktu  
Potockiego w kierunku W ilejki na 

[>wne Pole następn>e skrajem  la
su w kierunku na cm entarz izraelic- 
ki wzdłuż cm entarza stroną pólnoc- 
aą na wŁgórze nad  stajniam i 1 p 
a. p Leg. i ntąd z pow rotem  do 
b o i s k a . ^

Na trasie ustaw ionych było sze
reg  przeszkód naturalnych  i sztucz
nych, jak  przejśc.e przez gęsty  pod 
szyty las, nrała skocznia, przeiście 
między płotami, strom y z:azcL dru
gi strom y zjazd po grani, skocznia 
pow ietrzna, zjazd row em  i zjazd 
przez linę rozpiętą nad ziemią.

Punktów  kontrolnych um ieszczo- 
a o  na trasie 12.

D o biegu st.: nęło 99 zaw odni
ków w tej liczbie 8 poza konkur
sem.

W arunki biegu były bardzo cię
żkie z pow odu w i-tru  i śniegu, k tó 
ry pada ł bez przerwy.

Pierw szym  na m ecie był strzelec 
sk u p ień  z 21 d. p., k tóry  uzyskał 
czas 43 m. 41 s. i no tę  20. Drugie 
m .e 'sce  zaj^l strzelec H ryw niak z 
21 d. p. (44 m. 14). Trzecim  był 
kpr. Paw luszkiew icz z 21 d. p. (45 
m. 51 a.), czw artym —st. strzel. Mie- 
telsk z 21 d. p. (48 m. 25 a ), pią
tym por. K asprzyk z 21 d, p. (48 
m. 25 s.), szóstym —kprl podch. JLę- 
tcw ski (51 m. 35 t ).

Poza konkursem  czw arte miej
sce zajął kpt. N iem iec z 3 p. s- p.

W  ogólnej klasyiikacji zespołów  
zajęły miejsca*

ł) zespół 21 d. p. not* 16.175.
2) „ szk. podch. „ 10,175.
3) „ 29. d. p .  „ 5.400.
4) „ * br. K .O.P, „ 4.725.

• 5) „ 22 d. p .  „ 3.975.
6) „ 13 d. p .  „ 3.925.
Po dw óch dniach zaw odów  s^an 

o.istrzostw a armji p rzedstaw ia się 
jak niżej:

Prow adzi vt* dalszym  ciągu 21 d. 
p. (nota 58.175), p rzed  szkołą pod
chorążych (nota 35.817), 22 d. p. g. 
(nota ^9.437), 1 br. K O. P  (nom  
^7.916), 19 d. p. (no ta  25 916) i 20 
d. p. (nota 16.856).

Eicgiem kierow ał por. K w aśnicza 
Edw ard.

B ie g  ? 8  k ? m . z e  s t r z e l a n i e m

Dziś o godz. 9 odbędzie się o- 
statn ia konkurencja m istrzostw  armji.

Bi 3 IG kim. (knmb.) i indyr/. o 
mistrzostwo Wilna.

Dzrś o godz. !4 odbędzie się 
b*eg 16 kim. kom b. i indy w o mi
strzostwo Wilna.

K S I Ę G A R N I A

G i t a r a  & W olffa i S -!i
^ł i ln o ,  ul. M i c k ie w ic z *  Nr 7. 

P O L E C A '
B aum garten  F. Kłamstw* u dzieci 1 Z<.

młodzieży. 4 — 
Binet fl. Pajęcia nowoczesne o dzie

ciach- 7.— 
B ovet P. Inrtynkt walki (p -yche-

logja—V/ychswon'a). 6 —
C iaparede E. sychw ojja  dziecka. E.bO 
Dawid W. Inteligencja, woia i zdoi-

ność do pracy 12.—
0  duszy nauczycielstwa. 1.— 

F o ers ftr W  0 wychowania obywa-
iei- 'C '1. 4.50

» Szkoła I charoKter. 12.80 
H am aide fl, H otrda Docroly. 5 . —
Je le ń sk a  L. letodyka pierwszych

la t nauczania. 5.50
<ev E. Styli cle dziecka. 5 —
Kierski F. I. H. Postaiozzi t. I—Ul, .12 —
Korczak, Momenty wychowawcza. 1.—
Kot S. Dzieje wychowania. 3 .—
Miklaszewski W. Nauczycielstwa

Szkół Powszechnych 1.—
Ostrowsk* J . Żywa azkola. 7.—
PrzanowsKi W. Samorząd w szkrle

powszechnej. 4.50
k ab sk a  Z. 0  dzieciach i nie di*

dzieci. 2 —
SŁndifora P. Szkolnictwo angielskie. 4.50
Zarzecki L. Wychewaric narodowo. 12.—

N i e l u d z k i e  . . k a t o w a n i e  d ^ s e c k a  p i * s e  

> ' e | i i e k u f 9 ^ . . .
O g l ę d z i n y  l e k a r s k i e  s t w i e r d z i ł y  3*S n t n  n a  c i a l e .

Proces studzieniecki ujawnił sm utny st«n opieki nad dziećmi poze-j 
stającym i ife wychow aniu osób ku tem u niepow ołanych.

Niezr^Cł-iiie od opieki urzędow ej są rów nież opi ;kunowie rekru tu 
jący się z r só b  pryw atnych. Jak taka  opieka wygląda, niech posłuży na-1 
stępujący fakt

Do poheji w płynęło zam eldow anie o nieludzkiem  traktow aniu dziecka] 
przez niejakiego S o sn o w ,kiego (Betlejem ska 9-a), który nietylko że po-I 
w ierzonego jego pieczy 5 letniego chłopca m orzy głodem , lecz katu je gof 
w sposób zw ierzęcy do u tra ty  przytom ności.

Oględziny lekarskie stwierdziły, że dziecko ma 30 ran zadanych] 
'akim ś tępem  narzędziem .

lyol !C tego, że doszło do naszej wiadomości, że Sosnowski otrzy
m ał dziecko na w ychow anie od O pieki Społecznej M agistratu, zwrócili, 
my się do kierow nika tego urzędu p. Kejziku, który  stwierdził, że 
tyczi: ie dziecko odda 10 mu pod opiekę z tern, że na utrzym anie Sosr 
ski będzie pobierał 30 zł. miesięcznie.

System  oddaw ania bezdom nych na w ychow anie prow adzono w W :, 
n .e od kilk i lat i uznane go ta dobry, tem bardziej, że nie otrzym yw ano i 
skarg. Na s^cuiek decyzji szefa Sekcji 2drow i.r dr. M aleszew skiego nie * 1 
szczęśliwe fziećko ze i Tględu na stan  zdrow ia ulokow ano wczoraj » '] 

szpitalu dziecięcym . J )litj* zr ś prow adzi dalsze dochodzenie i skie | 
ruie_9praw e Sosnow skiego na drogę sądową. (x)

Silne lotnictwo to potęga Państwa'.]

M  MIEJSKIE
śulturiu*- oświat. 

SALA MIEJSKA
O stro b ra irsk J  5.

Od d n ia  21 do 25 lu tego  1929 r. w łąeznle będzie  w y p  4"%  l - C H f  ^  n

3EBE DflMiELS $  K Ł K U K L ^ i  o  J ł v n
V  ro i. g l :  C e r t r a d 3  E d e r le ,  J p m e s  h a l l ,  J o s e p h in e  D u n n , W U lm m  A u s t in .  R eżyserow ał 5 li,.ence Badg^r.
K asa ezy n n a  od gods. 3 ni. 3G. — Pom tątek seansów  nd godz. 4-ej. O sta tn i se a n s  o godz. 10 w ieczorem .

KINO - TEATR

j n o r
W ileńska x .

2)

Dziś 1)
n a jw ięk szy  

przebój polski

z iHziaie* ST E r ANA j A  A CZA , Stef. Wysockiej, Zofji Koreywo, Mieczysława Cybulskiego.
Sceny dc> lez w zrusza jące . F ilm  p o ry w a jący  s iią  treąe i.

PONAD ŚNIEG SlfliTzerćmskTego

MISS POLGNJA w otoczeniu 
10 gwiazd piękności

N a j n o w s z y  „ C  . T I E N N 1 K  G A U M O N T “  P oczątek  seansów  o godzin ie 4, 6, 8 i 10.15.

te r sd 99 gr. ---- ----------------------------------------------------------

R O M A N S  P A N N Y  O P O L S K IE J
k&kiiDitm Przerwy-Tetmajera

B A N K  C U K R O W N I C r W H
S P Ó Ł K r t  H K C Y J N ń  W  P O Z M f i N I U

ODBZIPiŁ W WARSZAWIE

S K Ł A D  C U K R U  W  W IL N IE
OL. SŁOUrflCrUEGO ?7, W Mł5GRż.v Nf\Cli POLSKIEGO LLOYDói
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KlNO-TEflTR
P > rter ed 90 gr.

Dzii! P ierw szy  film polski 
o praw dfc i^ ie  

europejsk im  zak ro ju  
M ram at sro tyczny w 10 a k t. w ed ług  pow ieści n asze 
go w ielkiego p isa rz a  i p o e ty  la u r e a ta  m. W arszaw y

W ro lach  g łów 
n y c h  zna^om i-

K I N O

Jtolf
W ielka  42.

o -m w su a  netona, pie& na u rarnec~.B uenusia i zn an y  nnyazinjci Kteran 1 inni. Kocz. se in só w  4 6. 8 i 10 15

J o h r  B s r r j  m o r e  gdl̂ śLś Dolores Casiello
we wati ląaa jąecm  n | -  n * T  1 S  | f  r t n ń U  fl ^ " a a -a t  w 12 ak t W alki na  miyrzuU Jo h n  B arrym ore  ja k o  
a rcydz ie le  w spółczesnej H ł*  A  1 | I U  W j l i n  A K  U  p ira til P ra s a  całego  św ia ta  o rzek ła  jednog łośn ie , że 

n in e in a to g ra fji -  je s t  to bezsp rzeczn ie  n a jw ięk szy  film  dob~ obecneL 
7j pow odu w ysokiej w arte śc i a r ty a tj cznej w ejście Hla n.lodziezy doii-iolone. C eny nie podw yżsrm e

K I N O

LUX
Mickiewicza 11 .

D . « !  z a k o n e w n i e  « » ,  Ę Q Z ^ t C Y * '  W IK T O R A  HUGO B e l .  1 4 - . .  - e r j a

^ i - L a i n n  —  1  j .  „  J J  _  %  ro lach  g łćw nyeb  Jean V*I]ean. b y ły  T irM aa« la i- 
P t- w  i  1 ’ |  1 1  n ®> śc ig an y  przez  in sp ek to ra  po lic ji J a r e r ta .

V V -  V i U , ^ B Ł f 4 r V U  f W r o l i  K o f & t ty — S A N D R A  M IL O  W /I N O  W M /L 
Dla młodzieły dozwolone. P oczątek , w sobotą f niedzielę o godzinie. 12 pof łudn iu .

Kino K rlejow e

OGMiSKG
foboh. dw orca 

kolejowego).

Dziś I V . a  r l  r w a  A  Po tężny  polski 
P o lsk i film  w spó łczesny  ■ 1 1  ff 1  g .  |  f ”  I J f  Z ł  SI C  1  S 8 d ra m a t w spółczesny  
re ż y se rji E. Fuchalsklege p. f..  ̂ M m  U. ^  J  a  , w 12 a l ta c t .
u  roi. g łów n . a r ty śc i scen  w arszaw skich : L id jaL ev , M. B alcerk iew iczów na, L. O w ron, K. S ta ro , W. G aw likow sk i,
St. Hnydzinski 1 wiele innych, P oczątek  seansów  o g. 5, w niedziele i św itjta o g. 4-ąj. d jen y  m iejsc  zw ykłe.

xino-tea .t r

jnunr
14’ckiew le^a 9.

►
Dziś ,  p ram jera! A rcydzieło ze „Z łotej Sarji* — d ra m a t s e rc  podług głośnej sz tu k i W Ł. PBRZYŃSK1EG0 
1 5 Ć  I  I T  J  I  f  \  C I I  ^  ro li giówn®] u lub ien ica  publiczności w ileńskiej na ipopu larn ie j- 

_  1 1 * _ _k!« t  j  1 1 L < \ j  U  aza gw iazda e k ra n u  pe. skłego J A D W I G A  S M O S A R S K A
m i s t r z o w i e  K . } U N O S Z A  - S T Ę P O M 8 K I, J Ó Z L F  W Ę G R Z Y N ,  B O D O ,  O O W M U N T ,
B alcerk iew iczów na 1 inne. T an ce rk i s io s try  H alam a. Rzecz r zleje ei > w W arszaw ie, K r«k«w ie i Zakopanem .

POSiADAMY
do u lo lo w a n la  różni 
to m y  p ien iężne  od 
1.000 do 30.000 zło tych

Wś eńekle biur# 
Kemirowo Handbwe

M ickiewicza 21, lei. 152
*11-0

Silnik, trójfazowa. Silniki prądu st^łbgo 
Prądnice prądu stałego. Przetworniki 
d o sta rcza  pe najkorzystniejszych censch i na naj- 

dogodmejszyuh n a io n k ac .

S t o c z n i a  G d a ń s l ? ® ]  G d a ń s k
wzgi. i aj. sk ład y . S tocznia  lid m iska , W arszaw a, 
J a s n a  11 m. 5, te l. 59-18. Sz. R udom iński, W ilao, 

Z aw alna  26. 4 )34 n

S k l e p
spożywczy z towares*.
natychm iasc  do sp rzed a 

n a  w cen trum  m ia tta .
Dowiedzieć się: 552

Gdańska 0 „Re!kemie‘ .

rejoncsyycli
poszukujeniy,

,,fiłosKcloajdis;yu
S e d a k c jb ,  P o z n a ń ,

P ld c W oln ości S

i  L E K A R Z E  |
C3aEdL*'ClŁjJNGiaa!3E]Ell 1

ME0YCYMY

i  CYMBLER
CHOROBY WENERY

CZNE i SKÓRNE
Elektroterapja, Dioter 
liffą, Słońce górskie, 

Soilui,
Midtiewfcsa 12

róg. Tatarskiej. 
P ny jm iije  9 — 2 i 5 — '

DOKTÓR

D.Zeldowicz
choroby  w eneryczne, sy  
lilio, narządów  moczo- 
vrych, od 9—1, od 5 — 8

w ie tz .

SłO

mi
K obiota-L ekara

ZIEMIA
Jedyny w Polsce dwutygodnik krajo
znawczy, bogato ilustrowany, poświę
cany zi&mi polskiej, je j pięknu i bo
gactw a, je j ludności zabytkom przy
rody i sztuki. Kronika turystyczLa. 
— Przegląd literatury krajoznawczej. —

STAŁY DODATEK

WIADOMOŚCI KONSERWATORSKIE.
prenuraerata roczna i  przesyłką pocztową 
29 zł., półr. 15 zi., kwart. 7.50. Członkowie \ 
P. T. K . szkoły, nauczycielstwo plicą rocz
nie 25 zł., oólrocznie 13 zł., kwartalnie 6.50. j

A d r e s :

Polskie Towarzystwo Krajozcawczo
Warszawa, Karowa 31. 572 2

B A C Z N O Ś Ć

Narclarzei
S m a r y

krajow e J zag ran iczne

r ę k a w i c e

kijki
czapki

o raz  w sztlk i inny

Każdy technik
czyta i ogłasza swoją firmę

w

n

je s t  do nabyci?; w n a j
w iększym jed y n y m  n a  

W ileńszczyznę
DOMU 3P0RT0 iVvM

Cli. Olncesa
W ilno, W ielka  15. 

T e'efon 10*13. 
C enniki n a  żądanie 

g ra tis . 514

litu  i  l i i i

W Ę G I E L
g ó rnośląsk i, dąb row ieck ', w agonowo d le  kupców  

w ęglow ych i D .bryk.
W aru n k i p ła tn o śc i z a s ięg n ąć  w firmie

| P i o t r *  K u b l i o l r i i  S - k p
W arszawa, Widok 1fl 571-1 ij

W  dniu 25 : 26 iu tego  będzie osobiście p. P io tr |  
S K uhlioki w W ilnie, Hotel E uropejsk i u l. Niemieck a,. 3

U21EBŻAWY
m ają tków  ziem skich 

za ła tw ia m y  dogodnie 
z pow ażnem i osobam i. 

Wileńskie Biure 
Ken.isau-e-Handlewe 

M ickiew icza 21, t,ul. 153
515 i

' k a w TaW iT s I
: „królewia;ika‘ |
! Wlino, ćróiewuka 9 t  
| Zakąyki zimne i g o - 1  
I rą ce .P iw o .O b ia d z2 -c h  J 
i dań z chlebem  zł. 1.30. i  
i Abori im en t  m ies ięcz -  J 
i n y  zł. 32 „ G s b in c iy .  J

Prenumerata: rocznie |  — 12 zł.
półrocznie — 6 „ 
kwartalnie —* 3 „

Xr pojtJyóczy — l zloty.

Redakcja — Wiino, ul. Wileńska 33, teł. 75. 
Administracja — Wiino, ul i en św. Jańska i 
Drukarnia „Znicz*. = = = = =  Telefon 3-40
538

gotów ki w różnych w a- 
lutneh pod dobre i moc
ne g w aranc je . 534

Jem H.-K. „ZACHĘTA".
M iokiericza 1 tol-9-03

E C O L E  P I G I E R  a e  P A A IS
pensjonał d la  młodych panien w pobliżu 
Paryża (20 min.) Dobre odżywianie, świeże 
pow ietrze. Bvenue 11, Noye.nbre 18. LB 'M- 
RENNE ^Seine). Stenografia, hancllowosć 

i język francuski, 3682.

dwa, domy
n a  Z w ierzyńcu przy] 

j  ul. Dzielecj i G iedy-!
a iirS fesk iej. | 

Dowiedzieć ?ię* u iica j 
Lw ow ska 12—4. i

Pianino1
pśermazorzędnfej fab ryk i 
i  k redens n o r "go modelu 

dc sp rzedani* . 
ui. W H kom ierska 3—20.

Maszynistka
z w ta sa ą  m aszyną  po- 

szuknje  p r?cy . 
Z g łoszen ia  do Adm ini- 
E trac ji „K urie ra  W ileń-  
sklego* sub E F  502-2

W d o w a
średn ich  Jat poszukuje 
posady  służącej p rzychc- 
cfjf.cej p rzy  dobrej ro 
dzinie. dow iedzieć się: 
u! B o n ifra te rsk a  14—3. 
Łoh-Mkn 551

P o k ó j
do w ynajęcia  dln eauios.

nej lub  sam otnego  
u lic a  M łynowa i9—13 

o o e jm ć  od g>3 do 7w ieez.

P o s a d y
poszukuje gospodyni 
dom owej pekojow ej 
z szyciem, lub p ie 
lęgniarkę do szpitala. 
2>vind«ctw3i poprzed
nich ponad posiadam . 
A dres: Z w ierzyniec, 
ul. W iło ldow a dom  
3 6 - 4  P  L. Ź olnie-
row icz. Zawiadomić, 

p śmiennie.

kobiece, w eneryczna, e ł  
rządów  nioczow. od 12— 2 

’. od 4 — 6 
ul. M ickiew icza 24. 

i  sw w. 7,dr. Nr 152.

Lirienissiierg
CHOROBY WENERYCZ
NE, ŁRĆE’ fE i analizy w - 
karski*. P rzy jm u je  9-12 

, i  4-8. 2993

Mickiewicza 4
tei. 1090. W. Z. F. 77

„ D O K T Ó R

BLUiOfIGZ
Choroby weneryczne, 

syfilis i skórne.

> Wielka 25.
Od 9 — l i 3 — 8.
(T e le f  921). 2 4 0

i F B H S B i S T i r ^ B B i S i r a r r| Akuszerki i
Aki?.szer&a

Ifll
przyjmuje od 9  rano 
i o 7 w. ul. Micku: 
.viezi 80 m 4, W. I i  

Nr. 3093. 52y 1
fa t ia H S F 0 s ia E ja ig Ł J S B w a
t|  IN FO R M A TO R  |

i .  M is z a w s k a
LEK8 RZ - DEMTYSTF 

przyjmuje od g. 9 d o  I I  
i o a  4 do  6-ej. 

Grodno, ui K ołożańskeb-

P R Z E T A R G .
na g o sp o d a r s tw a  w zorow e  (ośrodki ,  re sz tów ki)  o o b 

szarze  od  23.60,00 b«  do 18U.0P.0O h«.
N« p o d s ta w ie  ro z p o rz ą d ze n ia  R a d y  M in is t .o w  

z d n ia  2 ~  k w ie tn ia  1927 r. w  sp ra w ie  .rybo  sp rzed a -  
y  gospoda».', tw  w* arowych  atworzonycE przy p a rc e -  

lae i ń a ia tk ćw  P a ń s tw J w y c h  | n e p r o w a d z o n e j  p rzez  
O k rę g o w e  U rz ęu  Z fc rm M e  (Dz. J .  R. P.  Nr. 44 z 
1Q27 roku  póz .  390;.

O k i ^ e s a  v D rząd  Z ie m sk i  w  P o z n a n iu  
og łasza ,

że  w L o k a lu  O k rę g o w e g o  U rzędu  Z ie m sk ieg o  ul. 
F re d ry  0 o d b ęT ą  się  w  d ro d z e  k o n k u rsu  ofert  p -z e -  
targi (o tw a rc ie  ofert)  na  następU).^ce g o sp o d a rs tw a  
w zorow e ,  u tw o rz o n e  p rzy  p a rce la c j i  » » ) * tk o w  P a ń 
s tw ow ych:

1. D nia  26 m arca  1929 r. o godz. 10 k^ o.
1. D ęb in iec ,  pow . C hodz ież ,  st. kol. L . 'P ł*y 

(odległ .  2 k i n  ). O b r z a r  ca  7 *  59 ha, w szem ro l i
66,50 ba ,  łą k  4,03 hn, p a s tw i - k  3,21 ha, w o a y  0,03 ha, 
p o d w ó rz a  0,56 ha, d rogi  0,38 ha.

C e n a  s z a c u n k o Y / a  189 t y s ,  zł. w  z ł o c i e  (art.  16 
R o z p .  P r e z y d e n t a  R z p l i t e j  z d n i a  5 l i s t o p a d a  1927 r,, 
w s p r a w i e  z m i a n y  u s t r o j u  p i e n i ę ż n e g o ) .

C e n a  rozumie  się  z  zab u d o w an iam i ,  o b s ie w a 
mi i u p raw am i  p o d  zas iew y  w io se n n e  b ez  k o sz 
tó w  ewtl.  p rzyszłych  m eljo racy j.

2. T rze c ie w n ica ,  po w .  W yrzysk ,  st. kol. N ak ło  
(od leg ł .  3 kim.). O b s z a r  ca  156,76 ha ,  w czem  roli 
122,06 ha ,  łą k  12.41 ha ,  ogrodu  i p a rk u  2,75 ha, lasu
17,00 ha,  p o d w ó rz a  2,48 ha.

C e n a  s z a cu n k o w a  458 tys.  zŁ w z łoc ie .  C ena  
rozumie  się z zab u d o w an iam i ,  o b s iew am i i u p r a w a 
mi p o d  zas iew y  w io se n n e  i d rzew o s tan em .

3. M ałoc in ,  pow. W yrzysk ,  st. kol. N ak ło  (7 
kim. szosy  i drogi  po lne j) .  K o le jka  p o w ia to w a  w  
m ie jscu .  O b sza r  ca  70,50 ha ,  w czem  roli  61,18 ha* 
łą k  3,73 ha ,  p a s tw isk  1,40 ha, o g rodu  i p a rk u  3,55 ha ,  
p o d w ó rz a  0*69 ha.

C e n a  sz a cu n k o w a  199 tys. zŁ w  z łoćie.  C e n a  
rozum ie  s ię  z zab u d o w a n iam i ,  o b s iew am i ozim in i 
u p ra w am i  p o d  zas ie w y  w iosenne .

4. G rab io n n a ,  pow . W yrzy sk ,  st. kol. M ia 
s teczko  (6 kim. d rogi  po lne j) .  O b sza r  ca  72,10 ha,  w 
czem  roli 55,3 ha ,  łą k  6,86 ha ,  p a s tw isk  3,57, ogrodu  
i pa rk u  3,15 ha ,  w o d y  2,28 ha,  p o d w ó rz a  0,97 ha.

C e n a  sz a cu n k o w a  150 tys. zł.  w  z łocie.  C e n a  
rozum ie  się  z zab u d o w a n iam i ,  o b s iew am i  ozimin i 
u p ra w a m i  p o d  zas iew y  w io sen n e ,  bez  w ew n ę trz n e g o  
u rząd zen ia  gorzelni.

5. W ró b le ,  pow* Strzelno,  st. kol. K ruszw ica  
(8 kim. szosy). O b sza r  ca  75,00 ha ,  w  czem  roli  57,97 
ha,  łą k  12,69 ha,  w o d y  0,13 ha, ogrodu  i p a rk u  2,44 
ha ,  p o d w ó rz a  1,77 ha.

C e n a  s z a cu n k o w a  190 tye. zł.  w  z łocie.  C e n a  
1 s z u m i e  się z z ab u d o w a n iam i ,  o b s iew am i ozim in i 
u p r a w a m i  p o d  zas iew y  w io sen n e ,  b e z  b u d y n k ó w  
su p e r iu w en ta ry jn y c h .

U. 28 m arca  1929 r. o g odz  10 rana:
1. Z m y s ło w o ,  pow . K ośc ian ,  at. kol. L u b iń  

(1 ł / 2  kim. szoa^L O b sza r  c a  70,09 ha ,  w czem  judi
54,51 ha ,  łą k  4,0> o g rodu  i pa rk u  1,00 ha, 1p» ;u 
9,73 ha,  p o d w ó rz a  0..70 ha.

C e n a  sz a cu n k o w a  ,210 tys.  zł. w z łocie.  C e n a  rozu
m ie się  z z a b u d o w a n ia m i  o bs iew am i ozimin i u p r a 
wami p o d  zas iew y  wiosenme-

2. P io try ,  po w .  N ow y T o m y ś l ,  st. kol. L e w i 
ce (3 kim. d rogi  po lne j) .  O b sza r  ca  23,60 ha ,  w czem 
roli  22,90 ha ,  ł ą k  0,44 ha,  p o d w ó rz a  0,25 ha.

C e n a  s z a cu n k o w a  30,500 zł. w  z łocie.  C e n a  
rozumie  się  z zabudow an iam i,  o b s ie w a m i  ozimin i 
u p raw am i  p o d  zas iew y  w iosenne .

3. ' Siemionki ,  p o w .  Strzelno, st. kol. L ach m i-  
row ice  (odległ .  2 kim.). O b s z a r  ca  179,72 ha ,  w  czem 
roli 133,50 ha ,  ł ą k  13,95 ha, p a s tw isk  11,80 ha,  nie* 
u ży tk ó w  7,02 ha ,  w o d y  0,11 ha ,  lasu  6,68 ha ,  ogrodu 
i p a rk u  4,31 ha ,  p o d w ó rz a  1,31 ha.

C e n a  sz a cu n k o w a  456 tys. zł. w  złoc ie .  C en a  
rozumie  się  z z ab u d o w a n iam i ,  o b s iew am i  ozimin i 
u p raw am i  p o d  zas iew y  w io sen n e ,  b ez  d rzew o s tan ó w .

Ą. K ie rzen k o ,  pow. Kępno, st. kol. D om anin  
(od leg ł ,  5 kim,). O b s z a r  c a  166,00 hń, w  czem  roli
59,00 ha ,  łą k  12,00 ha .  lasu  91,00 ha ,  w ody  0,25 ha ,  
ogrodu  i p a rk u  3,50 ha ,  p o d w ó rz a  0,25 ha.

C e n a  bzacunkow a  233 tys. zł. w  z łoc ie .  C e n a  
rozumie się  z z ab u d o w a n iam i ,  obs iew am i i up raw am i 
p o d  zas iew y  w io se n n e  i d rzew os tanem .

O k ręg o w y  U rz ąd  Z iem sk i  zas trzega ,  f że  o b 
szary  wyże;  wyrn. g o sp o d a rs tw  w zoro w y ch  m ogą 
u lec  n iezn aczn y m  zm ianom  w w yn ik u  o s ta teczn y ch  
p o m ia ró w  i że  zas iew y,  u p raw y  i zb iory  (żniw a) o d 
da się n a b y w co m  tak ie ,  jak ie  b ę d ą  na  gruncie  w 
dn iu  w p ro w a d z e n ia  w  p o s ia d an ie .  *

D o  u d z ia łu  w  p rze ta rg u  p o szczeg ó ln y ch  o b 
iek tó w  d o p u szczen i  b ę d ą  o p ró c z  d o ty ch c za so w eg o  
d z ie rżaw cy  m ają tk u  i z aw o d o w o  w y k sz ta łco n y ch  ro l
n ik ó w  tak ż e  i t e  o soby ,  nie b ę d ą c e  ź a w o d a w o  w y 
k sz ta łco n y m i  ro ln ikam i,  k tó re  uznane  z a s ta n ą  przez  
O k ręg o w y  U rz ąd  Z iem sk i  za  u zdo ln ione  do  p ra w id 
ło w e g o  p ro w a d z e n ia  d a n eg o  g o sp o d a rs tw a .

D zierżaw cy  m ają tk ó w  D ęb in iec  i M ałoc in  do 
p rze ta rg u  g o sp o d a rs tw  w zo ro w y ch  nie ctaną.

K a n d y d a c i  w inn i  z o b o w iąz ać  się: ,
A )  do  u trzym an ia  p rzynajm nie j  w do tychcza*  

sow ym  stan ie  zak ład ó w  p rzem y słu  ro lnego ,  t rw a łych  
z ab u d o w a ń  lub spe c ja ln ie  cen n y ch  kultur ,  k tó rych

; i s tn ien ie  sp o w o d o w a ło  u tw o rzen ie  g o sp o d a rs tw a  
w zorow ego .

B) do  o so b is te g o  za rząd zan ia  g o sp o d a rs tw e m  
' w zorow em ,

C) do  w p ła c e n ia  w c iągu dni 7 po  w y k o n a l 
nośc i  p rze ta rg u  na jm nie j  25 proc .  o f ia row ane j  ceny  
ty tu łem  w p ła ty  na  p o c z e t  ceny  k u p n a  sp rzedaży ,  
j a k o  w a ru n e k  d o p u sz c ze n ia  do  p rze ta rg u  p o z a  w a 
runkam i w ym ien ionero i  pow yżej  s taw ia  aię z łożen ie  
w a d ju m  p rze ta rg o w eg o  w  go tó w ce  lub p a p ie ra c h  
w a r to śc io w y ch ,  p rzy jm o w an y ch  przez  Kasy S k a rb o 
w e w myśl p rz ep isó w  Min. Skarbu, w w ysokośc i  10 
p roc .  og łoszonej  ceny  szacunkow ej  sp rz ed a w a n e g o  
g o sp o d a rs tw a ,  oraz  z łożen ie  w O k rę g o w y m  Urzędz ie  
Z iem sk im  w  Po z n a n iu  w o p iec zę to w a n e j  k o p e rc ie  
o św iad czen ia  (oferty), j ak ą  na jw yższą  c ea ę  ofiaruje  
się za  jed n o  z wyżej  w ym ien io n y ch  g o sp o d a rs tw  
w zorow ych ,  (O św iad czen ia ,  o fe ru jące  cenę  niższa, 
niż w y że j  p o d a n e  ceny  sz a cu n k o w e  i o św iad czen ia  
tej treści ,  że  o feruje  się c eaę ,  o  p e w n ą  sum ę w yższą  
od  na jw yższe j  ze  z ło żo n y ch  ofert ,  ro z p a t ry w a n e  nie 
będ ą .)  -

T e rm in y  sk ła d an ia  \ o fert  na poszczeg ó ln e  
g o sp o d a r s tw a  w zorow e  u p ły w a ją  na  3 dni p rz ed  od" 
p o w ie d n im i  te rm inam i p rz e ta rg ó w  -— oferty  sp ó ź n io 
ne nie b ę d ą  ro zp a t ry w an e .  O d d a n ie  n a b y ty c h  ob jek -  
tó w  w p o s ia d an ie  n a s tą p i  w te d y  gdy o rzeczen ie  
O k ręg o w eg o  U rzęd u  Z iem sk ieg o ,  w y zn acza jące  na"

b y w c ę ,  s tanie  się w y kona lne .  Bardziej  szcze g ó ło w y ch  
informacji  u dz ie la  na  ż ąd a n ie  O k ręg o w y  U rząd  Z ie m 
ski w P o zn an iu  (pokó j  Nr. 79).

N a k o p e rc ie  win ien  b y ć  nap is  „O fer ta  na  n a 
byc ie  g o sp o d a rs tw a  w zoro w eg o  . . . . .  ( p o d a ć  
na leży  jed n o  z wyżej  w y szczegó ln ionych  gospc~ 
da rs tw  w zorow ych  ;do k o p e r ty  te j  nia na leży  w k ła d a ć  
ż a d n y c h  innych  d o k u m en tó w ,  p ró c z  w ła śc iw ej  o fe r 
ty .  Ł ąc zn ie  z k o p e r tą ,  z a w ie ra ją cą  o te r tę ,  na leży  
z łożyć  n as tęp u jąc e  dokum en ty :

a) d o k u m en ty  s tw ie rd za ją c e ,  że z g ła sza jący  
aię  do  p rz e ta rg u  je s t  dz ie rżaw cą  m ają tk u  b ę d ą c e g o  
p rz ed m io te m  p rze ta rg u  lub z aw o d o w o  w y k s z ta łc o 
nym  ro ln ik iem ,

b) d e k la rac ję ,  że  zg łasza jący  się nie  je s t  w ła ś 
c ic ie lem  sam o d z ie ln eg o  g o sp o d a r s tw a  ro lnego  lub^ 
że zobo w iązu je  się  do sp rz ed a n ia  p o s ia d a n e g o  
sp o d a rs tw a ,

c) zob o w iązan ia  p o d a n e  wyżej  p o d  A . B- i
d) d o w ó d  z łożen ia  w ad jum ,
e) d o w o d y  ewtl.  udz ia łu  w p ra cy  spo łecznej^  

z w łaszcza  w dz iedz in ie  ro lniczej,
i) d o w ó d  o b y w a te ls tw a  po lsk iego .
N a d e s ła n y c h  d o k u m en tó w  nie  z w raca  się, dla, 

t eg o  w sk az an y m  je s t  sk ła d an ie  uw ie rzy te ln io n y ch  
o d p isó w ,  a  nie o ryg ina łów . D ek la ra c je  w inny b y ć  
sk ła d a n e  w  oryg ina łach ,  Do w ażnośc i  p rz e ta rg u  
n iez b ęd n y m  jes t  zg łoszen ie  się  conajm nie j  d w ó c h  o- 
fe ren tów  o d p o w ia d a ją c y c h  wyżej  p rzy toczonym  w a 
runkom , f

O b e c n o ś ć  o fe ren tów  p o d c za s  o tw arc ia  ofert  
pożąd an a .
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